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Ceny ogłoszeń 
za wiersz milime- 
trowy przed 1 złóty 


sj wtekście 50 gr. zd 
tekstem 40 gr. Ogło 
szenia tabólari z- 
ns 50 proc., a świą- 
teczne 25 proc. dro- 
żej. Drobne ogło- 
szenia po 10 groszy 


Dla poszukujących 
pracy 5 gr. za Wy- 
raz. Najmni8j 1 zł. 
Za zastrzeżenie miejsea 
dolicza się 25°/, 


8ósnóWiec, wtórek 6 Października 1936 roku. 
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NOŁĘBI” 


Jedyny organ demokratyczny niezależny woj. kieleckiego 


ODDZIAŁY: 


KIELCE, Marsz Focha 26 (róg Sienkiewicza) tel, 13-78; BEDZIN, 
Jadwigi (róg Narutowicza); ZAWIERCIE, uł. 3-go Maja 5, tel. 97; CZELADZ. Milowi 


Oz- 
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Krwawe demonstracje w Paryżu 


„krzyżowców” z komunistami 


Starcia 


PARYŻ, 6. 10. W niedzielę w Pary 
Żu w czasie wiecu Komunistycznego do 


Ezio do krwawego starcia komunistów 


z członkami rozwiązanego „Krzyża 0- 
gnisteto- Policja zaprowadzić zdołała 
porządek. Z 1500 aresztowanych de- 
monstrantów zatrzymano w areszcie 
dziesięciu, przy których znaleziono 
broń. 

Liczba rannych wynosi według ko- 
munikatu urzędowego 20. 

Pięciu policjantów odniosło lżejsze 
obrażenia. Dwu urzędników przewie- 
ziono do szpitala, Wieczorem przyszło 
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Niesprawdzone pogłoski 
o śmierci Stalina 
BERLIN, 5. 10. Dużą sensację wy 

wołały lu wiadomośc nadeszłe ze źró- 
deł estońskich, wcaie których dykta- 
tor Rosji sowieckiej Siaiin, zmarł. We- 
die tych wiadomości, Stalin miał um- 
rzeć jeszcze przed tygodniem w piątck 
o godz. 20.90 w swej rezydencji pod 
Moskwą. 

Osoby, które przyjechały z Lenin- 
gradu do Talina, utrzymują, że władze 
sowieckie postinówiiy utrzymać w ta- 
jemmiecy przed masami wiadomość © 
smierci czerwonego dyktatora, a to dia 
tego, ażeby nie wywoływać zaburzeń 
w Rosii. 

Cała prasa w Rydze podała tę wia- 
domość, zaznaczając, iz należy przyj- 
mować ją z zastrzeżeniem. 

Następcą Stalina miał zostać nua- 
nowany czerwony marszałek Woroszy- 
low. ; 

Do tej pory brak bliższych szezegó- 
łów, jak również biak potwierdzenia 
wiadomości z innych żródel. 


Nowy zwrot 
w ponurej tragedii 


NOWY JORK, 5. 10. Pisma dońo- 
szą o sensacyjnych wynikach dalszych 
dochodzeń w sprawie porwania syni% 
randbergha, za które zginal Hauptman 
na krześle elektrycznym. 

Dochodzenia te po wykonaniu wy- 
roku śmierci nie zostały przerwane. -- 
Według pogłosek, gubernator Hoff- 
man posiada dowody, że jeśli Haupt- 
man wogóle brał udział w tej zbrodni, 
te w kazdym razie nie bv? JcJ jedynym 
sprawcą. 

Nazwiska. współwinnyci 
znane są już gubernatorowi. 


Rekordowy lot 


LONDYN, 6. 10. PAT. Lotnik bat 
ten wystartował z Lympne o godz. 4.10 
do Australii i Nowej Zelandii. Samo- 
lut jego przeleciał nati totniskiem Le 
ieurge o godz. 5.50. 


Pożar 


na Kasprowym Wierchu 


ZAKOPANE 5. 10. Wczo ‘aj po po- 
łudniu, z nieustalonej narazie przyczy- 
ny, wybuchł pożar w barakach robot. 
niczych na Kasprowym Wierchu. Z 
powodu braku wody pożar strawił zu- 
pełnie drzwniane baraki, wraz ze znaj- 
dującymi się w nich częściami maszyn 
i zapasowymi urządzeniami stacji me- 
tearalogicznej. 


podobno 


na Polach Elizejskich kilkakrotnie do 
drobniejszych starć. 

Prasa prawicowa skarży się na to, 
że policja występowała bezwzględnie 
przeciw patriotycznym Francuzom i 
nie zatrzymywała się nawet przed fia 
ga trójbarwną 

‘artia de la Roque wyraża w ko- 
menikacie / prasowym zadowolenie z 


przebiegu demonstracy j. 
»artia wie, że jest dość silna. 
powstrzymać terror czerwony: 
Dzienniki lewicowe mówią o niepo 
wodzeniu demenstracyj de la Rogue. 
Według zgodnych informacyj pra- 
sy użyto 20 tysięcy regularnej polieji 


by 


i gwardii republikańskiej do utrzyma- 
nia porządku. 
CERS 


Gwałtowne ataki 


na wszystkich frontach hiszpańskich 


MADRYT, 5. 10. FAT. Komunikat 
ofiejalny Ministerstwa Wojny donosi: 
Na odcinku Barbastro wojska rządo- 
we zajęły miejscowość  Łahermita, 
skąd artyleria rządowa rozpoczęia Łom 
bardowanie Jaca, twierdzy graniczucj, 
broniącej przełęczy Somport w Pirene 
jach środkowych. 

Powstańcy, którzy atakowali pozy- 
cje pod Perdiquera, zostali odparci, 
zostawiając na polu waiki 36 zabitych. 

Na odcinku Tago małej kolumme 
wojsk rządowych udała się w ezasie a- 
täku podejść pod miejscowość Santa 
Oialla, gdzie zniszezyła trzy samocho- 
dy ciężarówe przewożące powstańców 


WALKI KOŁO MADRYTU. 

MADRYT, 5. 10. PAT. Wojska pow 
stańcze atakują gwaitownie na wszyst 
kich frontach koło Madrytu. Oddzialy 
rządowa stawiają silny opór. 

Pombardowanie powstańców na od 
ciaku Toledo i Navèl Frerai trwa bez- 
ustannie. 


Mimo wysiłków powstańczych, front 
nie uległ zmianie. Od wczoraj rano 
trwa bitwa ra odcinku Naval Perai 100 
km. na zachód od Madtytu. 


Według komunikatu radicweż0 sy- 
(uacja wojsk powstańczych na wszyst- 
kich frontach jest poniyślna. 

Eskadry s.1meiGtow powstańczych 
zbombardowały ponownie Bilbao. 


Oddziały wojsk rządowych  siinie 
a, $ . » 

zaatakowały Oviedo, rzucając przesz.0 
1409 pocisków, zustały jednak odpaiie, 


ponosząc ciężkie straty. 


KONTRATAK RZĄDOWCÓW. 

ST. JEAN DE LUZ, 6. 10." PAT. 
Korespondent Havasa donosi, ze Woj- 
ska rządowe przeszly na froncie Bis- 
caia do kontrataku, przy czym zajęły 
stanowiącą ważny punkt strategiczny 
rybacką wioskę Motrico. Artyleria rzą 
dowa bombarduje w  daiiszym ciągu 
miejscowość Algoiba:. 


Podróż naokoło Świata 


reportera ame:ykańskiego 


NOWY YORK, 5. 10. Reporter 
„New York Times“, Leo Kieran wy- 
ruszył w Środę w nocy dn, 80 września 
sterowcem „Hindenburg“ z Nowego 
Yorku w podróż naokoło świata, w któ 
rej zamierza pobić rekord pp. Meurs 
1 Collyer, wynoszący 23 dni 15 godzin 
minut i » sekunay. 

Podróż Kierana będzie ciekawa z 
dwuch względów: po pierwsze dlatego, 
że odbędzie on ją tylko za pomocą ist- 
miejących regularnych środków koni 1- 
nikacyjnych, a po wtóre dlatego, że 
szlak jego podróży będzie szedl więcej 
na południe, to też będzie o wiele dłuż- 
szy. Podczas gdy inni podróżnicy W 

s.ukiwamu rekordów  okrązali zic- 
mię, lecąc własnymi samolotami drogą 
długości 24.000 km, Kieran potud 
yyin szlakiem- przeleci około 35.009 
kim. 

Z Nowego Yorku podróż 
sterowcem „Hindenburg“ 


wę 
ál 


odbywa on 
do Frank- 


furtu nad Menem, następnie regular- 
nym samolotem pasażerskim do Rzy- 
'mu, potem do Brindisi, Aleksandrii. 
Bagdadu, Kalkuty, Bangkoku, Penan- 
gu, Hongkongu; siamtąd statkiem do 
Manili na Filipinach i potem znów 16 
gularnym samolotem z Filipin ponad 
Oceanem Spokojnym do San Franci- 
stó i Nowego Yorku, gdzie Kieran sp9 
dziewa się wylądować 21 paźdkierri- 
ka rano. P "wać ma 20 dni i 12 
godzin (jeden dzień znika na Paey- 
fiku). 

Podróż Kierana nia na celu przeko 
nanie się, w jakim czasie podróżny m9- 
że dziś okrążyć ziemię, używając tyi- 
ko regularnych komunikaeyj : ie wy- 
dajge na ten cel więcej niż 2009 dela- 
rów. Aby nie być obciążony bagaże, 
Kieran bierze ze sobą tylko małą Wa- 
lzkę z przyborami toaletowym 
świeżą bieliznę będzie kupował po 
diodze: -~ : l 
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Polityka walutowa Polski 


pozostanie bez zmian. 


WARSZAWA, 6.10. PAT. W 
dniu 5 bm w południe odbyło się pod 
przewodnictwem premiera gen. Sla- 
waj - Składkowskiego posiedzenie Ra 
dy Ministrów. 

Na posiedzeniu tym uchwalono, iż 
Rada Ministrów przyłącza się jedno- 


myślnie do opinii, ustalonej już uprze 
dnia przez ministrów resortów gospo- 
dorczych, że w związku z obecną sytu 
acia na międzynarodowym rynku pie- 
niężnym nie ma ani konieczności, ani 
podstaw do zmiany dotychczasowej 


polityki walutowej rządu. 


"roku 1919 rozstrzeiali 


Cena numeru 10 groszy 


zł. 2.— 


Adres Redakcji, Ad 
ministracji i Dru- 
karni: Sosnowiec, 
uł. Teatralna ła 
"slefonRadakcji 
*82,. Administracji 

~ Dyrekcja 8.23.80 


Prenumerata wy~ 
noai miesięcznie 


ży. “e 304,247 
t 
Og TJ 
sacarana rans. . ROL mą 
Małachowskiego 74; DĄBROWA, ul. 3.g0 Man "4-2, Op, 
cka N. 5 GRODZIEC, ul. Legu. ZAC 


Po demenstracji faszys. 
w Londynie ` 


LONDYN, 5. 10. PAT. W angie 
skich kołach politycznych wywoiald 
wielkie poruszenie weorajsza faszy- 
stowska demonstracja i wywołana 
przez nią kontrdemonstracja. Ogólnie 
sądzą, że zajścia te będą miały əd- 
dźwięk w izbie gmin. 


Pierwsze echa' 
napadu Doboszyńskiego 


WADOWICE, 5. i0. PAT. W są- 
dzie w Wadowicach zapadł pierwszy 
wyrok w związku z napadem zbrojnym 
Doboszyńskiego na. Myślenice. Dwaj 
bracia Albin i Andrzej Kudziowie z 
Zawoi, oskarżeni o ukrywanie Dobo- 
szyńskiego przed pościgiem policji, zo 
siali skazani: jeden na 12, drugi na 0- 
siem miesięcy więzienia. 


KAROL RADEK 
obłąkany 


MOSKWA, 5. 10. Karol Radek, sia 
dzący od dnia 18 września w więzieniw 
popadł przed tygodniem w obłąkanie: 

Mimo, iż wiadomość tę skrzętnie u- 
krywano, przedostała się ona -do kol 
dziennikarskicn. 


Pierwszy lot 
rwszy Iot 
Warszawa — Ateny 

ATENY, 5. 10. Wezoraj po polua: 
niu na lotnisku w Tatci lądowai trój: 
motorowy samolot komumkacyjny 
„Douglis* P. L, L. „Lot. Samolot ten 
inauguruje stale połączenie między 
Warszawą a Atenami. 

Pierwszy lot Warszawa — Ateny od 
byi się w ciężkich warunkach atmesfe- 
ryeznych. Temperatura wy nosiła okto 
9) st. mrozu. W drodze do Bukarczztu 
nad Karpatami samolot napotkał ua 
burzę śnieżną. Na lotnisku w Atenach 
oczekiwali liczme zebrani przedsta» i4 
ciele rządu i władz. Przemówienie pos 
witalne wygłosił gubernator Aten. W 
imieniu delegacji polskiej odpowi 
dział wieemin. Dobkowski. 

Prasa grecka zamieszcza obszerna 
artykuły „w których podkreśla znacze: 
mie nowej linii lotniczej Warszawa -- 
Ateny. A 


6 iunaków pod gruzami 
zawalonego baraxuĘ 
ŻYWIEC, 6. 10. W związku z do- 
Liegającymi końca pracami około iu- 
dowy zapory wodnej w Porąbce, przy- 
sląpiono do rozbierania: baraku dla 
junaków w gromadzie Tresna. W eza- 
sie roznióra otiak zawali s.ę, Przy 
oniatając 6 osób, kióre doznały dotkli- 
wych obrażeń i zostały odstawione &° 
szpitala bialskiego. 
Jeden z rannych 
ka zmarł. 


Proces białogwardżistów 


MOSKWA, 6. 10. PAL. Z Ashaba- 
du donoszą, że przed specjalnym kole- 
aium wojskowym najwyższego sądu A 
& R. R. rozpoczęja się sprawa b. biała 
awardzistów porucznika *Jakubina 1 
sziabskapitana Zimnickiego, którzy. w 
26 komisarzy 
boiszewiekich w Baku. Jakubin i Zim- 


Bronisław Syp- 


nicki przez cały czas ukrywali się w 


różnych miastach Związku Sowieckiu* 
go. 


4 


nych w słynnych warsztatach 


Z KRAJU 


WALKA Z KOMUNIZMEM, 

"W niedzielę federacja Związków OFiań 
sów Ojczyzny w Łodzi, zorganizowała 
wielkie manifestacje antykomunistyczne 
«federowanych organizacji P. O. W., o. 
$'qerów, podoficerów i rezerwistów 
ttróe w liczbie około 4.60 osób stawiły stę 
9a boisku w Helenowie. Do  zgromadzo. 
azch b. kombatantów przemówił prezes 
Federacji sędzia Oksza - Strzelecki, który 
gedkreślił, że b. wojskowi muszą zaprote- 
stować przeciw rzucam asel antypań- 
4wowych i przeciwko wzmożonej akcji 
Ywojującego komunizmu w Polsce Prołest 
"pn wyrażać się winien w skutecznej akcji 
\alego społeczeństwa oraz energicznej. 
asym zwalczaniu komunistów przez pań- 
44wo. B. kombatanci zapowiadają walkę » 
Xemunizmem i apelują do społeczeństwa, 
ìẸ walka ta przyjęła szerokie podstawy. 


| ZJAZD SOKOLSTWA W KATOWI- 
tACH. 
źwiązek Sokolstwa polsyiego zadecydo 
wał zwołać w r. 1937 wszechpołski zlot w 
“iatowicach. Wielki zlot drużyn sok. 
A'ch z całej Polski uezci 15 rocznicę 
srzyłączenia Śląska do Polski į zadoku 


mentuje likwidację postanowień konwen-. 


"ju której wygaśnięcie wypada właśnie na 
ienr Tok. 


WIELKA AFERA PRZEMYTNICZA. 
Straż graniczna w Siemianowicach wpa 
Ha na trop podatkowo - celnej w fabryce 
{ryka Heftera w Weinoweu (Damrota 5). 

W ezasie rewizii zakwestionowano su. 
owiec cukierniczy rochadząrcy z przemy 
im oraz znaleziono dowody co do zużycia 
mpasu przemyconeso surowca war ości 
6060 zł. ` 

Wstępne badania wykazały, że Heffer 
przy współdziełaniu swego szwagra Teco- 
iora Piątka naraził skarb na sirate 70.09 
łotych. 


ZJAZD SAMORZĄDOWCÓW. 

Wi niedzie.ę odbyło się w Warszawie 
*2gie walne zgromadzenie  delega'ów 
twiąku zawod. pracowników samorządu ta 
;torialnego R. P..W jeździe tym więło u- 
dział około 1000 osób, w czym blisko 500 
arzedstawicieli rozmaitych ośrodków or- 
ranizacyjnych z całego kraju. 

Po zatwierdzeniu sprawozdań z dzi:!a' 
wości Związku odczytano referaty w spra- 
aja projsniow ustaw pracowniczych „o >? 
I; zadaniach społecznych pracowników 
amorządowych i o współpracy z nauczy- 
aelstwem. W uchwalonych  rezolucjach 
ssyrażone zostało stanowisko. Związku w 
sprawach pragmatycznych, dyseyplinar- 
1ych, uposażeniowych ı emerytalnych. 

anu 


Samolot 
poruszany siłą mięśni 


Mieszkaniec Debreczyna na Węgrzech, 
Aerzy Lakatos, skonstruował nowy typ sa 
holotu poruszanego siłą mieśni. Wynalaz 
aa nazwał swój aparat „Oricetoplan*. Apa 
rat Lakatosa wzorowany jest na wynalaz 
su Hasslera i Villingera, wypróbowanega 
niećewno. Podczas jednak gdy aparat c- 
pu inżynierów niemieckich, _ zatrudnio- 
samoloto_ 
wych Dessau, zdołał utrzymać się w pọ- 
w.etrzu 34 sekundy, przebywając prz: 
'trzeń 350 m. co odpowada szybkości 40 
cm ua godzinę, aparat Lakatosa utrzy:wa 
te się w powietrzu przy znacznie mniej 
«zj szybkości początkowej, nie przekra- 
ezającoj 12 km, na godzine, jest więc zna 
cznie łatwiejszy do poruszania. Zasadą a- 
paratu Lakatosa jest ta sama, co w apara 
»je Hasslera i Villingera. Kadłub „Orcio 
manut ma 3 metry długości. W środku a- 
baratu znajduje się przyrząd / napędowy, 
jodobny da napędu rowerowego i siedze 
ve. Obracająe nogami przyrząd napędo- 
wy pilot uruchamia odpowiednio skonstru 
owane skrzydła, tak zwane kompresory, 
które zgęszczają powietrze pod apara- 
tem, to pozwala lotnikowi na utrzymanie 
się w powietrzu. Lakatos po osiągnięciu 4 
n. wysokości zdoła utrzymać się na svzm 
aparacie przez 1 i pół minuty. Konstruk- 
tor twierdzi, że aparat jego daje rozwią- 
zamie zagadnienia iotu bezsilnikowego, ja 
dynie przy pomocy mięśni nóg i umiajęt- 
nym wykorzystania wiatrów. 


„jak donieśliśmy 


- 4-etni plan 
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Nr. 274 


rozwoju 


spółdzielni spożywców w Zagłębiu 


„Na zjeździe delegatów 


dzielę w Sosnowcu omawiany. był czte 
to:etni plan rozwoju spółdzielni  -spo- 
żywców w Zagłębiu. 

„Centrala spółdzielni zarządziła bo- 
wiem, aby poszczególne okręgi opraco 
waly 

å plan rozwoju, 
xtôry w ciągu 4 lat będzie realizowany 

C istotnym znaczeniu rozwoju spół 
dzielezości w takim ośrodku,jakim jest 
Zagłębie nie trzeba chyba pisać. Dość 
będzie przytoczyć ciekawe dane, doty 
czące zamierzonego rozwoju ruchu 


spółdzielczego na naszym terenie. 


Przede wszystkim więc rozpo- 
częia ma być akcja 
jednania nowych członków. 

W końcu br. liczba członków spół 
dzielni wynosić będzie około 10000, w 
«lagu 4 lat plan rozwoju przewiduje 
zdobycie co najmniej nowych 

4000 członków. 
Następnie zwrócona będzie uwaga 
ną powiększenie własnych funduszów. 


IDEAŁEM 


jeśd: spółdzielni: 
sprżyweów Zagł. Dąbrowskiego, który. 
odbył się w ub. nie- 


spułdzielcy „ zagłębiowscy zamierzają 
bow'ększyć fundusz udziałowy zero- 
raxdzony: w spółdzieiniach (obecnie u. 
kota 310.400 zł.) 

„ 9 c0 najmniej 124000 zł. 

zamierzenia te zostaną zrealizo 
wane przede wszystkim przez zbiera- 
rie w odpowiedni sposób udziałów od 
członków, którzy nie posiadają jeszcze 
pelnych wpłat na udział, podniesienie 
wysokości: udziału 'd> 50 zł., dopisywa 
uie członkom nie posiadającym peł- 


nycs udziałów, należnym im zwrotów 


od zakupów. 
Wszystkie spółdzielnie w okręgu za 
_ lębiowskim, mające odpowiednie fun- 
dusze zapiszą się na członków Banku 
„Społem. Jak wiadomo oszczędności 
gromadzone w Banku „Społem“ są 
przeznaczane głównie na rozbudowę 
ogólno - krajowej produkcji spół- 
Ś dzielczej. 

„ Flan przewiduje również podniesie 
nie obrotów we wszystkich  spółdziel- 
wach w Zagłębiu, aby w 1940 r. dosią 
gnęty one 

ogólnej sumy 6.215.000 zł. 


JAPONKI. 


jest gruby mąż 


W, Tokio uruchomiono ostatnio 
szkoły dla qwrzyszłych, kandydatek do 
stadia małżeńskiego. Młode narzeezo- 
ne uczą się domowego: góspodarstwa, 
vbowiązków pani domu, żony i dobrej 
gospodyni. Przed paroma tygodniami 
profesorowie „gimnazjum“. przeto- 


wadzili-ciekąawą “ankiete, która miair- 


ujawnić poglądy stuchaczek 
w kwestii małżeńskiej. 


Otóż większość: z nich oświadczyła, iż. 


jedynym ich marzeniem jest poślubio- 
rie męźczyzny, dobrze zarabiającego, 
posiadającego własne mieszkanie i od 
powiednią tuszę — najbardziej pożą- 


dana jest waga £5 kilo. Japonia jest, 


eldyradóm dla tęgich miężczyżó: * 
Kwestię wierności małżeńskiej roz 
strzygnęła też w swoisty sposób Po- 
lowa indagowanych owazała w tej spra 
wie zupełną obojętnsść, twierdząc, iż 
własny dom, wygody, dzieci wynagro- 
dzą chwilową przykrość, sprawiorą 
przez zdradzającego małżonka. Zaled. 


Ptaki szybsze 


Qrnitolodzy stwierdzili, że niektóce 
gatunki ptaków osiągają w locie szyb 
kość niekiedy znacznie większą od ŝa- 
molotów. Największe szybkości zanoto 
wane przez angielskiego ornitologa 
Thompsona wynoszą dla kruka 50 km. 
na godzinę, 

; dla kosów 75 km. 

Niektóre gatunki ptaków podzwrotni- 
kowych osiągają szybkość dochodzącą 
do 350 km. na godzinę, odbywając 
przy tym długie przeloty od 3000 do 
E000 km. Jeden z angielskich miesię*z 
ników naukowych podaje ciekawy do 
świadczenie pilota angielskich linii lot 
niczych „Imperial Airways“, któcy 
próbował przegonić ciąg jaskólek. Pi- 
lot nastawił motor samolotu na maksy 
malną szybkość 240 km. na godzinę, 
nie zdołał jednak dogonić jaskółek, któ 
re leciały nie wytężając się zbytnio. 

Również wysokość lotu poszczegól- 
nych ataków jest dość znaczna. Ktv- 
by pomyślał, że nasza ociążała wrona 
potrafi, tak przynajmniej twierdzą 
ornitolodzy, wzbić się na wysokość 
3700 metrów. Czajki wzbijają się od 
700 m. do 2.500 m. a dzikie kaczki do 
wysokości 3000 m. Jaskółki lecą często 
na wysokości 3500 m. a kosy trzymają 
się najchętniej „pułapu“, nie przekra 
czającego 1000 m. Sławny ornitolog 
iWallaston, który na szezytach Hima- 
lajów urządził specjalną stację obser- 
wacyjną widział niektóre gatunki 


wie 5 proc. oświadczyło, iż zdrada by- 
taby przyęzyną $ 
natychmiastowego rozwodu. 
Mniejszość zaledwie opowiedziała się 
za małżeństwem z miłości — ogromna 
większość najchętniej - powierzyłaby 
swój los „pośrednikom* swatoin. 
Wszystkie niemal wolą życie na wsi, 
niż w mieście. 40 proc. abiturientek 
ażhiło dochód męża przynajmniej na 


20 dolarów miesięcznie, 20 proc. zgo-. 


dziło się na dochody nie dochodzą te 
20 dolarów. 20 proc. przyszłych żon 


marzy o tym. by. małżonkowie zezwo- 


Fii im choć trzy razy w miesiącu „ 


p: chodzić do kina. b 


Kwestia dzieci rozwiązana została 
niemal jednogłośnie. Ogromna więk: 
szość opowiedziała się za „trójką“. 
Tylko jedna słuchaczka „szkoły na- 
rzeczonych * postanowiła w  czaste 
małżeństwa wydać na Świat trzyma- 
ścioro dzieci. 


od samolotów 


na godzinę 


ptaków, również pospolitych 
ropie, 

na wysokości 5000 do 6.500 m. 
Stwierdził on, że liczne ptaki, podob- 
ne do naszych gatunków ptaków wod- 
nych, przelatywały łańcuch Himala- 
jów kilkakrotnie w różnych  kierun- 
kach. 

Obserwacja ta obala przekonania 
wielu uczonych, którzy przypuszczali 
że ptaki wędrowne nie mogą przebyć 
zapor górskich i wybierają dlatego 
najchętniej szlaki ciągnące się nad 
wodą. Obala. ję zresztą sprawozdanie 
kongresu ornitologów  szwajcarskieh. 
którzy stwierdzili, że wędrowne ptaki 
w przelocie ponad 
ło. 60.060 różnych szlaków. 


Ptaki znużone stopniowo  zniżają 
swój lot. Na wodach angielskich czę- 
sto zaobserwowano zjawisko, że ptaki 
leciały nocą znacznie niżej niż za 
dnia. Niektóre ptaki, oślepione blas- 
kiem latarni morskich - 

uderzały z siłą o szyby 

i rozbijały się. Obecnie wladze angiel. 
skie poleciły umieścić wszędzie spe- 
cjalne grzędy, na których ptaki mo- 
głyby wypocząć. W okresie wędrówki 
ptaków, grzędy te są formalnie oble- 
pione ptactwem. Założenie grząd przy 
latarni morskej kosztuje 100 funtów, 
do czego dodać trzeba 20 funtów na 
oczyszczanie grzęd i utrzymywanie 
ich w należytym porządku 


w Eu. 


Ipami znają oko-- 


W związku z tym nasuwa się konie 
czność zakładania nowych sklepów, 


"których obecnie istnieje $5. Wedlug 


tanu w 1940 
Zagłębiu 
1:0 sklepów spółdzielni spożywców 

Ważną sprawa rozwoju własnych 
wytwórni zostanie omówiona na Ra 
dzie Okręgowej Spółdzielni i dopiero 
Lo skonkretyzowaniu projektu przed. 
stawiona zostanie z wiosną przyszłego 
riu Zjazdowi Okręgowemu. 

W zakresie kształcenia pracowników 
w planie 4-letnim położony jest nacisk 
aby kończyli oni odborih kursy, 
oaz zwracana będzie uwaga 

na samokształcenie się pracowników: 

WV miarę podwyższania się dochoda 
wości płace pracowników będą odpo- 
wiednio regulowane. 

Plan rozwoju spółdzielni spożyw: 
ców w Zagłębiu, jak widać z przytoczo 
nych krótkich danych jest obszerny i 
życzyć by należało aby został w cało 
ści wykonany. 

Do kontroli wykonania omówio 
nego wyżej planu Rada Okręgowa 
Spółdzielni Spożywców 

powoła specjalną komisję, 
której sprawozdania składane będą każ 
dcgo roku na wiosennych zjazdach O- 
krezgowych. >. 4 

W końcu zaznaczyć należy, że dąża 
niem spółdzielni jest dostarczenie 
swym członkom wszystkich towarów, 
aby nie musieli się Po nie zwracać do 
inrych śródeł. 

BPE NAL CORAP PIANE WF CER A E TZ IW SY TREZETA 


lle prądu zużywają 

„.. „Odbiorniki sieciowe © 

Wielu radiosuchaczy często zapy lija, 
ile prądu zużywa odbiornik sieciowy, prze 
to dodamy tu prosty sposób - określania 


r. mogłoby istnieć w 


: „użycia prądu przez odbiornik. 


'Miernikiem energii elektrycznej, be- 
dzie licznik alektryczny. „Poniżej okienka 
z cyframi, określającymi ilość zużytej e. 
margii w całym mieszkaniu, jest umieszczo 
ny drążek poziomy, czy tak zwana tarcza, 
zacpatrzona w znak czerwony, bąć czarny. 
Tarcza ta zaczyna obracać się z  chwiią 
włączenia prądu, i to tym prędzej im więk 
sza jest moc i ilość włączonych żarówek, 
Zwykle 3000 obrotów tarczy odpowiada 1 
kilowat golzinie, co bywa zaznaczone na 
liczniku. 

Aby określić ile prądu zużywa odbior- 
nik należy go uruchomić, bez względu na 
to, czy stacja pracuje czy nie i policzyć 
ilość obrotów tarczy licznika w ciągu jed- 
nej minuty. Podezas obserwacji obrotów 
tarczy nie można zapalać żarówek. Otrzy 
maną liczbę mnożymy przez 60 otrzymu- 
jąc w ten sposób ilość obrotów tarczy w 
ciągu jednej godziny. Wystarczy teraz 
3000 podzielić przez ‘otrzymaną liczbę, a- 
by określić w ciągu ilu godzin odbiornik 
zużyje 1 kilowat — godzinę. Stąd już ľa- 
two określić koszt zużytego prądu przez 
odbiornik w ciągu miesiąca, brać do obli- 
czeń przeciętną ilość godzin pracy radio. 
aparatu na dobę. 


—e00—— 


Złodzieje grasują 
W ZAGLĘBIU. 


Nieznani sprawcy za pomocą dobrare- 
g0 klucza lub wyirycha dostali się do mie 
szkania Feliksa Grzybowskiego, zamie:%- 
kałego w Będzinie przy ul. Sieleckiej 43, 
skąd skradli garderobe i bieliznę. 

Drugiej kradzieży dokonano w magazy 
nie Szlamy LizGra w Będzinie przy ul. 
Małachowskiego 33. 

Złodzieje dostali się do magazynu, ro 
oderwaniu desek, którymi zabite było (5- 
no t skradli 86 kg. herbaty, wartości 1200 
złotych. 

Policja prowadzi dochadzenie. 
TRATEN "ACTON PY ZARZ N TEREE ORAS ATWEA 


SKŁADAJCIE OFIARY NA NA- 

CZELNY KOMITET UCZCZENIA 

PAMIĘCI MARSZAŁKA JÓZEFA 
PIŁSUDSKIEGO 
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-Co powinno zati 


(Z PRZEMÓWIENIA P. MIN. 
DR. ŚWIĘTOSŁAWSKIEGO) 


Na inauguracji roku akademickiego p. 
min. WR. i OP. dr. Świętosławski wyg osi; 
przemówienie, z którego podajemy řiag- 
ment o ważkiej treści. 


Nikt z nas obecnic nie może 


mieć żad. ych złudzeń, że na spole- | 


ezeństwo polskie spadają nowe cięż 
sie obowiazki i nikt, komu jest dr. 
za przy.złość Polski nie może ne 


wych żąda od całego narodu, a 
więc ! od was młodych, zdecydowa- 
nej, jasnej postawy. 


W tych nowych groźnych zja- § 
z nie- Ķ 


Zwycięstwo w ABISYNII 


wiskach, narzucających się 
przepartą siłą z zewnątrz, może jest 
dła naszego społeczeństwa strona 
dodatnia. Wobec nich bowiem sta- 


nęliśmy całkiem wyraźnie przed ķ 
istotnymi możliwościami wzajem 


uego -orozumienia i wyrobienia jed 


nolitej opinii szerckich mas spole- W% 


czewstwa. Podstawowe zagadnienia 
$vcia Rzeczypospolitej i jej dalsze 


go rozwoju poczynają górować nad | 
ws-ystkimi troskami dnia codzien- 6 


nezo. Swą powagą i doniosłościa 
przewyższają o wiele to wszystko, 
so wczoraj mogło nas jeszcze dzie- 
Eé. różnie, a nawet wzajemnie psy- 
ehicznie odtrącać. 


bostaxmy przed sobą to zogad- § 


nienie jasno i otwarcie. Powiedzmy 
sote, co wszystkich prawych oby- 
„ateli Rzeczypospolitej złączyć po: 
„inno, obudzić do ezynu 1 do wspól 
acj wytrpałej pracy. Jest to fakt 
"ozaprzeczony, że żyjemy w epo- 
e kiedy każde państwo myślą: 
«7 to © swym bezpieczeństwie, cz, 
tez o ekspansji swego narodu zbro: 
się usilrie, używając do tego wszy- 
stkich dostępnych sposobów. Roz- 
począł się giębok; i groźny w swych 
skutkach proces, który trzeba na- 
zwać psychicznym  dozorajaniem 
spoleczetstwa. 

W tych to nowych warunkach 
i nastrojach psychicznych całych 
państw i narodów młodzież polska 
zmuszona jest dc określenia swego 
rozamowcgo i uczuciowego stosu- 
kv do wlasnej oieczyzny. Jest to prze 
łomowa chwila, w której zarówno» 
starsze społeczeństwo, jak młodzie 
roztałtująca swe oblicze ideologicz- 
ne ¿dać muszą egzamin zrozumie- 
ya obowiązków wobee własnej oj- 
czyzny. 

Bieg wypadków dziejowych jest 
tu silniejszy od najlepszej woli rzą- 
du | pojedyńczego jakiegoś narodu 
tuk państwa. Dlatego też zdecydo0- 
wana postawa nasza wynikać po- 
wiana jako prosta konsekwencja 
polskiej "acji-stanu, opartej na jas- 
nym zrozumieniu czego od nas wy- 
maga niezłomna wola dalszego roz 
wujn mocy i-potęgi polskiej. W nie 
narnszonych jej granicach przy 
eztkowitej niezależności kultural- 
nej gospódarczej i pohtycznej i 


maksymalnym natężeniu Wszy- 
etl'ch sił duchewych i: materjal- 
rych. 


Nie wątpię, że wasza odpowiedź ` 


na te polące zagadnienia życia bę- 
dzie jasna i prosta Będzie czysta 
w swych zamiarach i ukochaniu od 
rodzonej Polski. 
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KARTOFLE I HISTORIA 


Niezwykłe zapiski wiejskiego nauczyciela 


Żyjąc w mieście, mało się wie o ży 
ciu wsi, jej mieszkańcach i tych któ- 
rzy sa wsi pracują. Nie mamy tu na 
rivé; ehłopeów, ale pisarzy gminnych 
1 5 'zycicli, słowem tych wszystkich, 
„© ch życie zostało sprzęgnięte nie- 
rrzerwalnie z niedolą wiejskiego po- 
Jwórza. 

Nader charakterystyczną ilustracją 
«;,sunków, jakie panują chociażby w 
dzizdzinie szkolnictwa powszechnego 


Í ra wsi, jest historyjka o podręcznik i 


RTORECOBK OPR ź „.. | historii, 
widzieć, że bieg wypadków dziejo-$ cz 


który stał się równocześnie 
diuriuszem czyjegoś ubóstwa. Opowia 


4 da o tym „Głos Nauczycielski“. 


W jednej z podstołecznych wiosek 


8 rodzice, nie chcąc posyłać dzieci do 


zbyt oddalonej szkoły, zgodzili pry 
ME 


nego nauczyciela, bezrobotnego głodo- 
mors, który miał dzieci uczyć. Ułożo- 
no z nim warunki, że będą mu tyle i ty 
le dawać w naturze,atyle i tyle pienię 
dzy. 

Eył to bardzo dobry nauczyciel. U 
„ył od rana do' wieczora, stosował jak 
najdalej idącą indywidualizację i dzie 
coui pozwalał się uczyć na takiej 
isiażee, jaką które posiadało. 

hfoś kto miał przypadkowo sposo- 
bność obejrzeć podręcznik historii Pol 
ski, którym  posiłkował się jeden z 
uczniów, znalazł między kartkami 
książki niezwykłe zapiski czynione rę 
ka rana profesora. 

Vięc po legendarnym okresie dzie 
iów Polski, zakończonym ilustracja, 


nie wywołało we Włoszech takiego 
entuzjazmu jaki panował wczoraj 


w kinie RIALTO 


podczas wyświetlania filmu 


Początek I seansu o 5”. 


Naród z armią 


Przemówienie Naczelnego Wodza 


Z okazii święta pułkowego, stacjo- 
rowanego w Nowym Sączu pułku pia 


f hoy, odbyły się uroczystości, na któ- 


re przybył Wódz Naczelny gen. Śmi- 
gly- Rydz. 

W czosie akademii, stanowiącej je- 
der z p'a:któw programu tych uro- 
czystości, Wódz Naczelny, w odpo- 
wiedzi na mowę powitalną prezydenta 
miasta N Sącza, wygłosił następujące 
przemówienie: 

Panie Prezydencie, Szanowni Pań 
stwo?! 

Odpowiem krótko. Pozwolę sobie 
urzemówić, nawiązując do tej prze- 
szłuści, o której wspomniał pan Pre- 
zydeńt w swoim przemówieniu. Dot- 
knę przeszłości, aby nawiązać do tych 
chwil. które mam spędzić wśród was. 

Jeżeli chodzi o nas, żołnierzy pol- 


skich, to zawsze serca nam biją raż- 
niej kiedy wspominamy te chwile. 


Był to specjalny moment. Poszliśmy 
sie bić o Polskę, nie rozporządzająć 
żańnymi Środkami materiainymi, YOZ- 
porządzająe jedynie wolą,  entuzjaz- 
mem i ogromną wiarą W Wcdza. 

Nie mogliśmy sami wystąpić, mu- 
sieiśmy złączyć się z kimś, aby móc 
bić kogoś Znaleźliśmy się na krańcu 


EELSETE SAER CAERE REN 


Wierzmy też wszyscy, że zbliża 
sie ku nam chwila, gdy caly naród 
powołany do spelnienia wielkich 
bistorycznych przeznaczeń otrząś- 
nie sie z waśni wzajemnych, ze 
wzajemnych zadrażnień. Nadejść 
powinna już chwila, gdy nie setki 
i tysiące, ale miliony obywateli 
przeniknie jedra wspólna wielka 
myśl i jedno pragnienie dokonania 
maksymalnego wysiłku wspólnej 
pracy nad największym rozwojem 
sił duchowych i materialnych na- 
rodu i jego siły obronnej. 


PFelski najac przed sobą tylko skra- 
wek tej Polski którą chcieliśmy od- 
isć, bo reszta była zalana przez od- 
wiecznego W1oga- 

Kiedyśmy przyszli do Nowego Są. 
cza, w Szary dzień jesienny, wy — 
mieszkańcy tego miasta — zastąpi- 
liście nam całą Polskę, daliście nam 
wrażenie. że cała Polska jest z nami, 
a'iście nam siłę wytrwani: do cięż- 
kiei bitwy, którą stoczyliśmy w dzień 
wy .lijny 

Jeżeli się ma to w pamięci, to nie 
alega watpliwości, że w tej chwili mu- 
simy być wzruszeni, skoro porównując 
przeszłość z teraźniejszością, stwier- 
dzamy, iż i teraz przy nas, noszących 
mundur żołnierzy polskich, są wasze 
serca. 

Dobrze, że tak jest w tej chwili, 
kiedy naród cały lączy się z armią, 
stawiając sobie wielkie cele, aby do 
nich dejść. 


Droga do Mysłowic 
Ładne porządki 


Znana jest ogólnie duma władz 
Śląskich ze sianu dróg ma Śląsku. 


ilerroć jest tylko okazja zawsze Wy- 
tysa się różnicę między drogami z 
tamtej i tej strony Brynicy. 

Jest jednak wyjątek w regule i to 
szczególnie dotkliwy. 

Od dł:ższego czasu, jak wiadomo, 
szosa wiodąca z Sosnowca do Szo- 
mienie, À 
jest zamknięta 
Ala ruchu kołowego. Cały ten ruch 


<kiorowany jest na Mysłowice. Część - 


szosy od Sosnowca jest w stanie, nie- 
bndzącym wielkiego zachv ytu, ale 
bądź co bądź zno”nym. a na stronie 
<ląskiej pełna jest wybojów i 

trudna do przebycia. 

“eraz właśnie, kiedy ruch kołowy 
na tej trasie podwoi się, ten stan 
drogi bardzo się daje we znaki tym, 
którzy tędy udają się na i ze Śląska. 


przedstawiającą odwiedziny piasto- 
wych aniołów, napisano: 
22.13 wterek, 20 funtów kartofli, 2 li 

Id MY mleka, 1 zł. 50 gr. 

Za historią o Bolesławie rzywou: 
stym inna notatka tego samego typu: ` 
„Dotad 15 funtów kartofli, $ litry mle -~ 

ka, zamiast kaszy — 3 jajka“. 
8 wzruszającej opowieści o Lesz 
ka  Bisiym i Goworku nauczyciel 
napisał: 
„Z litry mleka, funt grochu, 2 złote*-. 

Po zwycięstwie grunwaldzkim figa 
ruje napis bardziej obszerny, a miano- 
vige: 

„13 grudnia — piatek, dotąd 1 fuut 
kaszy, 1 funt grochu, 1 litr mleka, Nie 
zapomnij powiedzieć mamusi, aby mi 
uresułowała wszystko przed świętami“ 

‘rudno w skromnych ramach arty 
kulu cytować wszystkie notatki, poro- 
bione ręką nauczyciela na książce ma- 
toxo Franciszka Kozy z III oddziału. 
Pewtarzają się tam ciągle kartofle, 
mleko, groch, kasza i ustawiczne przy- 
roninania  niezapłaconych _ półzło- 
iW: k. 

W taki oto sposób nauczyciel na 
wsi korespndował z rodzicami uczniów 
zdobywając z trudem zarobione, rzetel 
ną przecież pracą, groszowej wartości 
naturalia, Jak wynika z „koresponden 
cji*, nawet i w tych groszowych su- 
mach potworzyły się zaległości. 

Fakt ten jest autentyczny. Zdarzył 
się on stesunkowo niedawno w pobli- 
ju Warszawy i jest bodajże najlep- 
szyi: przyczynkiem do historii ubó- 
stwa naszego szkolnietwa powszechne- - 
go, które, oby jak pajrychlej mogło 
wy lźwigr.ąć się na poziom, odpowiada 
jscy powadze i potrzebom naszego 
państwa. i 
CO LUDZIE ROBIĄ Z WYGRANYMI 

PIENIĘDZMI. 

Od szeregu lat prawie co miesiąc dowis 
dujemy się o ludziach, którzy wygzaji 
większe lub mniejsze sumy na Loterii kia 
sowej, Przed kilku dniami poznalismy 
Łi1OWU nazwiska nowych milionerów, 4 
rozpoczynająca się wkrótce 37-ma Loteria 
przyniesie nam napewno serię nowych 
nazwisk. ETD. Eri 

Nieraz mówiliśmy już o tym, co mysłą 

co zamierzają robić ludzie, którzy wY= 
grali wielkie sumy. Warto jednak przyj- 
rzeć się im po kilku miesiącach i latacii. 
Co uczynili z pieniędzmi? ok > 

Trudno jest oczywiscie znaleźć dziś 
wszystkich. Już tych, na których numer 
„adł milion — jest kilkudziesięciu. (0) nie- 
atórych można było jednak zebrać infor. 
macje. 2a SA 

Faktem jest, że wszystkim im pieniądze 
przyniosły szczęście. A przynajmniej |!R 
wie wszystkim. Ze znanych: nam wypaa- 
ków zaledwie jeden, zresztą człowiek do- 
trze zarabiający, dosłownie przehulał ua- 
łe dwieście tysięcy w ciągu jednego TOKUŁ 
Faktycznie zgubiły go karty i ruletka. > 
Inni natomiast nie tylko zachowali wf- 
graną, ale i znacznie ją pomnożyli. : 

Lokowano gotówkę przeważnie w nie- 
ruchomościach, kupując ziemię 1 domy=* 
Jeden z graczy wybudował piękny hotel: 
nensjonat w znanym uzdrowiska. Dwaj 
zażyli wygraną na załozenie wielkiego 
handlu owocami południowymi. Wsz” t- 
kim powodzi się znakomicie. Jeden z nica 
lekarz, odkupił dobrze piosperujące sana- 
torium, a młody kapłan katolicki większą 
cześć wygranej zapisał na cele filantropi) 
ne, za resztę zaś wyjechał do Rzymu, gdzie 
odbywa wyższe studia teologiczne. 

Sporo z nowoupieczonych á milionero™ 
zmienilo zupełnie swój zawód, Listonos2 
nia obecnie duży sklep kolonialny Stu- 
dent architektury ma Spory majatecze 
podmiejski. gdzie zawzięcie gospodaruje 
aplikant adwokacki stał się potentatem w 
dziedzinie handlu łódzką manufaktura. 

Kobiety: przeważnie lokowały pieniä- 
dze w bankach i w papierach warto: Or 
wych, zadowalając się skiomnyr? (dwasa. 
ście tysięcy i więcei rocznie) dochačem, 
lccz za to pewnym. Kilka z nich wyszło 
wkrótce zamaż, niestety jedna niezt yt 
szczęśliwie, gdyż zdążyła już się rozwioścć 
Starsza pani, mająca kilka wnuków. wy- 
iudowała każdemu piek aa willę pod War 
czawą, cheąc „by każdy miał na starosð 
dach nad głową”. 3 i Ę 

Charakterystycznym jest, że nikt pra- 
wie nie kryje się z wygraną na loterii= 
Przeciwnie: chetnie opowiadają o SWolcA 
pierwszych wzruszeniach i choć raz już 
wygrali spodziewają się dalszych wYgra* 
pych. Sa to ludzie, którzy doskonale pa- 
mietają o każdej dacie ciągnienia i kilia 
tygodni naprzód wykunują już swoje losy 
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problemy dnia 


W SPRAWIE OSOBISTEJ 


Stefanie Arnoldzie, naczelny rə- 
daitorze „Kurjera Zachodniego!-* 

Gorsząca połemika między dwoma 
byłymi kolegami redakcyjnymi trwa 
nadal. Zdaję sobie w zupełności spra- 
wę, jak niesmaczne jest to wzajemne 
wytykanie sobie błędów i przywar, jak 
niepotrzebne jest poruszanie spraw 
orobistyet. bc w gruncie rzeczy są one 
czytelnikom obojętne. Ale, niestety, 
wagle mnie stawiasz w sytuacji przy- 
musowej, uciekając się do stosowanią 
nieprawdy * 

Piszesz więc w niedzielnych swych 
wywodach, że to nie Ty zainicjowałeś 
tę polemikę. Jakże możesz, Stefanie, 
iwijać się z prawdą na oczach całego 
Zagłębia, które przecież wie, kto pier- 
wszy w tonie wysoce niewłaściwym 
rozpoczął te bardzo przykre zapasy 
koleżeńskie Przy tej okazji dziękują 
ci za ostatnią zmianę tonu, choć, mi- 
mo to. nie jest to piękna melodia. 

Na to, co ja Ci w sobotę; napisa- 
iem Ty mi odpowiadasz, że sytuacja 
nasza nie jest jednakowa, boś Ty był 
dwa lata na froncie i pracowałeś w 
konspiracji. Ja Ci to, a Ty tamto. Zu- 
pełnie, jak między dziećmi: 

A mój tata sprzedaje śliwki, a 
Twój nie, aha! 

A na to drugie dziecko: 

— A mój tata siedział w kozie, a 
Twój nie, sha! 

Musiało Ci być, Stefanie, niełatwo 
napisać ten list pochwalny ra swoją 
cześć, bo to jednak trudno test tak pi- 
sać o samym sobie. Toczyły się w Za- 
głebiu rózne, bardzo ciężkie walki po- 
ityczne, w których polemika prasowa 
poważną odgrywała rolę, ale nigdy 
się jeszcze nie zdarzyło aby użyto ta- 
kiego właśnie argumentu, jakiegoś Ty 
ażył, niedawny jeszcze kolega redak- 
cyjny. Tylko że tamci żołnierze mieu 
dużo lat służby frontowej, ałbo byli 
nielada konspiratorami, co to i kator- 
gi nie były im obce, więc mieli praw- 
dziwy szacunek do swych zasług i nie 
wytaczal. ich na forum publiczne jako 
argemeniu w polemice prasowej. 


Co się mnie tyczy, to przyślij mi 
tu ludzi poważnych i godnych zaufa- 
nia. a przedstawię im rzecz całą. Mimo 
wszystko, nie wątpię, iż dowiedziaw- 
szy się o istocie rzeczy,  zawstydzisz 
się bardzo. 

Cla do jednego tylko masz słusz- 
ność, że sytuacja nasza nie jest jedna- 
kłowa, tyłko ja tu jeszcze inne widzę 
powody. Nigdy nie miałem życia łat- 
wego, szedłem przez nie sam, niemal 
od dziecka. Nie miałem żadnych krew- 
riarów, którzyby torowali mi ‘drogę 
do stanowisk. Wszystko, do czego do- 
szedłem, zdobyłem własną pracą. Nie 
mówię o tym, jako o zasłudze, stwier- 
dzam tylko, ża tak jest. Ty, mój i Kopo 
ianego także—-młodszy kolega redak- 
czjny, miałeś większe szczęście w ży- 
eru. Otrzymawszy z rąk życzliwych 
sob c ludzi dzierżawę  „Kurjera Za- 

 chodniego'*, używasz tej swojej nie- 
zasłujonej przewagi do tego, by 04d- 


grywać wobec starszych od siebie ko- . 


erów rotę mer tora. Mam wrażenie, 
że Ce w danym wypadku zawiodło 
po *zucie śmieszności. 

Nie sądź jednak, że już wszystko 
powiedziałem o starszych oč „Ciebie 
tolegach. Są tu jeszcze oprocz nas 
dwóch: mnie i Ciebie, jeszcze inni za- 
śnteresowani w tej bardzo niemiłej 
sprawie. Są w Zagłębiu ludzie, wobec 
których. Stefanie, nie jesteś w porząd- 
ku ; w których imieniu, a w swoim p°- 
no xnie równiez, odmawiam Ci w dal- 
aym ciągu moralnego prawa wyraże- 
TURENE TY PAEA SARASTE ADRIA KOCOT LITERA TORA 


Odezyt o górnikach 


W „EXPRESIE ZALĘBIA“. 


W ub. niedziele red. K Ćwierk wygiosil 
a. pośrednictwem radiofonii katowickicj 
„dczyt pt. „Górnicze skrzynki pomysłów" 
Wobec tego, że odczyt ten wywoiał żywy 
ddzwięk wśród górników zagłębiowskich, 
amieścimy go w całości w numerze ju- 
rzejszym. 


nia takiej czy innej opinii o swoich 
dawnyh kclegach redakcyjnych. 

Sprawa jest na! wyraz bolesna i 
bodaijby nigdy nie wyszła na światło 
dzienne przede wszystkim ze wzgiędu 
ta tych, którzy Ci rpwierzyli „Ku- 
rje“, a dv których mam niesłabnący 
szacunek i nie chcia'bym im w niczym 
uchylić. 

Kończysz swcje niedzielne wywo- 
dy patetycznym oświadczeniem, że bę- 
dziesz działał w imię „Narodowej Po- 
tęg. Polski- 

Mówisz, Stefanie, o tych swoich 
wzniosłych planach ideowych, gdy to 
wcale już nie jest trudne. I wogóle, 


fo to to mówisz akuratnie teraz? Czyż 
byś trzy lata temu, obejmując kie- 
rownictwG „Kurjera”, zapomniał po 
viedzieć, że pragniesz „Narodowej 
Potegi? 

Ale ito Twoje checne oświadcze- 
nie należy przyjąć do wiadomości. 
Idź wiee . działaj. Ja Ci przeszkadzać 
nie będę. Tylko sądząc z niedzielnych 
Twoich wynurzeń, wolno mi przypu. 
szczać, że za kilka iat nie omieszkasz 
iegr Twego działar'a umieścić na 
Fście twych zasług i opubiikować jej 
przy odpowiedniej ekazji. 

Rzecz gustu. 

K Ćwierk. 
ECET 


0 poprawę bytu robotników 


W ubiegłą niedzielę, w lokalu wła- 

snym przy ul, Narutowicza w Sosnow 
cu. odbyłe się zebranie członków Ch. 
Z. Z. na Zagłębie Dąbrowskie, pod prze 
wodnietwem wiceprezesa p. Filvsa. 
_ Referat o ogólnej sytuacji robotni 
ków oraz o bolączkach b. emerytów 
Ka: Brataiel: i beztobetnych, wygło- 
sił sekretarz Ch. Z. Z. p. Kowalik. 

Po ożywionej dyskusji nad refera 
tem w której zabierało głos kilkuna 
stu ezlon**w, podkreślając ciężką sy 
tuację robotników przymierająeych 
gtodem bezrobotnych i b. emerytów b. 
Kas Bratnich, zebrani uchwalili jed- 
nogłośnie następujące rezolucje: 

„Wobee tego, że Rząd Rzplitej przysta- 
pił do ogólnej rewizji ubezpieczeń spoe 4 
nych, a więc i rcbotniczych, przekazując 
tę sprawę Sejmowi, zebrane członkowie 
gorąco apelują do Sejmu, a w szezegól- 
nosc? do pp. Posłów z terenu Zagłęt a Dą 
irowskiego, których gorąco proszą, aby 
zecheieli na nadehodzącej sesji sejn:ow 
poruszyć bolączki, poza ogólnym ubęz- 
pieczeniem i zmniejszeniem granie wie- 
ku — sprawę najbardziej palącą, jaką jest 
wy;łacenie dalszych należności b. emery 
tom z Kas Bratnich. 

Wobec zbliżającej sie zimy, zebrani ge. 
rąco apelują do władz samerządawych a, 
raz Funduszu Pracy o przyspieszenie wy- 
dawania kwitów żywnościowych i innych 
świadezeń wszystkim bezrobotnym, jak 
również robotnikom sezcnowym w sezo 
nie martwym, a w szczególności o zaopa- 
trzenic ich w węgiel. Zagłebie Dąbrow- 
skie ma niezmierzone pokłady węgla, a 
bezrobotni w wielu wypadkach nie maja 
czyta palić, aby ugotować cieplej strawy. 

Biorąc pod uwagę potrzebę skutecznej 
walki z bezrobeciem oraz fakt wczesnego 


Uchwały Chrześcijańskich Związków Zawod 


wyczerpywadię się organizmów luczsieh 
w nietkórych zawodach, jak up. w prze- 
myśle górniczo - hutniczym, włókienni- 
czym, w menopoiach państwowych itd. ze 
brani gorąco apelują do Rządu o skróce 
nie czasu pracy do 36 względnie 46 godzin 
tygodniowo, z tym, aby praca wykonywa. 
na była w ciągu 6 dni przy zachowaiuu 
dotychczasowych stawek zarobkowych, 

Wobee luk w ustawodawstwie robotni. 
czym, zebrani apelują do władz miarodaj- 
nych o przyspieszenie wydania ustawy 0 
układach zbiorowych i przymasowym roz 
jemstwie. 

Uchwały, doytrzące wydawania kwitów 
zy wnościowych 1 wzglowych, a także zwią 
iane z ubezpieczeniami į Kasami Brataj- 
mi, przedłoży specjalnie wybrana z po- 
śród członków Ch. Z. Z. delegacja p. pre 
zydeutowi Kaczkowskiema. 

g . e . 


WV Bęczinie w fabryce Abińskiega 
i Potokołu odbyły się zebrania robot 
cze zwołane przez Z4%. Omawiana ty 
la szrawa 7 odziału pracy. 

Poza iym odbywają się zebrania re 
boli ków kopalnianych, na których de 
legaci składają sprawozdania z kongre 
su odbytego w Katowicach w spraw e 
skrócenia czasu pracy. 


I na kieszeni i na zdrowiu oszczędza 
KTO PALI W TANICH, a dobrych 


gilzach do papierosów: 


„Servus“ i „Kryzysowe” 


fabryki E. Paschalski i S-ka, Radom 


- Gzerwenokrzyski rok jubileuszowy 


w Czeladzi | 


W dniu 7 października 1927 r. w 
sali Zarządu Miejskiego w Czeladzi po 
wołane zostało do życia Kolo Czerwo- 
nego Krzyża z prezesem dr. Józefen 
Marczyńskim na czele. Pierwsze swe 
kreki koło skierowało w kierunku 
przyjścia z pomocą mieszkańcom, we 
getującymi w nędzy i nie posiadają- 
cym możności zaspokojenia najprymi- 
tywniejszych potrzeb życiowych, już 
to wskutek bezrobocia, już to kalectwa 
choroby, małoletności itp., wydając na 
ie rele po kilka, a nawet kilkanaście ty 
sięsy złotych rocznie. 

Niestrudzona dyrektorowa Maria 
Przedpełska jako bezpośrednia prze- 
wodnicząca tej dzialalności akcję. tą 
à prowadziła do 21 stycznia 1981 ro- 
ku oddając dalsze losy jej powolane- 
mu wówczas Komitetowi Niesienia Po 

mocy Biednym i Bezrobotnym. 

Po opuszczeniu w międzyczasie Za 
głębia przez dr. J. Marczyńskiego dru 
gim prezesem æ kolei zostal p. Józef 
Tajehman, sekretarz Zarządu Miejskie 
go w Czeladzi. Nowy zarząd, odcią- 
żywszy się nieco od prow *dzonej akcji 
filautropiino - społecznej, skierował 


swe wysłki w kierunku organizacji i 
szkolenia drużyn ratowniczych. Akcja 
ta, aczkolwiek w  zaraniu była nader 
tredną, niemniej jednak została uwień 
czna utworzeniem trzech drużyn mę- 
skih i jednej żeńskiej. Drużyny są 
wszystkie umundurowane i częściowa 
vyctwipewane, a jedna z drużyn mę- 
skoh nawet zaopatrzona w dęte in- 
strumenty muzyczne tworząc zupełnie 
dobrą orkiestrę. 


Choć idea ` Polskiego Czerwonego 
Krzyża w Czeladzi, « zdawałoby się 


dość  rópularna, naprawdę mało jest 
jeszeze _ zrozumiana przez społeczeń- 


stwo i dlatego w tym roku jubileuszo- 
wym, zarząd stawia sobie za zadanie 
jaknajwiększego — spopularyzowania 
swej pracy wśród szerokich mas społe 
czeństwa. sen Wig 

Rozpoczynając rok jubileuszowy 
Nadawyczajnym Walnym Zgromadze 
niem zwołanym na dzień 7 br. godz. 
19-14 do sali Polskiej Macierzy Szkol 
nej (Plac 11 Listopada) Zarząd pro- 
si o gremialne przybycie wszystkich 
członwów i sympatyków. 


Z UŚMIECHEM. 


~ Złota jesień 


Piekna jest polska jesień w liściach xta- 
tych, 

i łagod- 
nych. 
Liść spada cicho jak złocisiy motyl, 
Wieczór gwiaździsty jest rzezwiąco 


W uśmiechach słońca bladych 


chłed 
ny. 
Do lasu teraz iść bierze ochoła: = 
ileż tam teraz z liści żółtych zlota. 


Jesień jest złbta, sny bywały zlote 


| złote wlosy, tudzież złote serca 


Teraz sny z zdarzeń bardzo szarych 
Bo chłód jesieni ich urok uśmierca, 
Złote zaś serce w samotni się tzawi, 
A co do włosów złotych — to nie bawi. 


plotę, 


Jeszcze została tylko złota jesień, 

Pogodne niebo wrześniowym wieczorem: 

Fo latach złudzeń, wiosny i uniesień 

Liść żółty z ziemi, jak skarb cenny, biorę, 

den zachód życia dziwnie mnie rozmarza. 

Cóż to u diabla.. czyżbym się już starzalł 
Ko—Stek. 

—-SSSS— 


DOBRY ŻART. 


Z dawnych lat 


Sfanislaw August Poniatowski, ostaiał 
król polski, bardzo hojnie rozdawał orle 
ry Ukuto na ten temat zlośliwą anegdot- 
kę: król, dając pewnemu obieżyświatyri 
order, rzekł: 

— Daję -:ć, przyjacielu, order, lecz zró: 
mi jedną przyjemność. 

— Z.rozkoszą, Sire! 

— Otóż zdejmij ten order „gdy cię będą 
wieszać! 

* * *. 

Stanislaw August Poniatowski zauwa: 
żył raz na przyjęciu dworskim stojącezo 
na uboczu i bojaźliwie spoglądającega wo 
koło jegomościa. Aby go ośmielić, pod. 
szedł doń i spytał, jakby z atechcenia 

— Czy nie widział waszmość  słarorty 
Morskiego? . 

"A na to szlachcie, który ani 
głyszał o takim dygnitarzu: 

-- Najjaśniejszy Panie na obrazku wi- 


znał ani 


dziatem już nieraz konia morskiego, nga 
morskiego į świnie morską, ale starosty 
morskiego jeszcze mi się nigdy widzieć 


nie zdarzyło. 


Tewien wiarus napoleoński opowiada? 
następującą historię. 

— Wyobraźcie sobie, mój kapitan mis? 
charta, który zawsze sypinl w lufie armat 
niej. Chart ten tak byi szybki, iż kiedz. raz 
dano ognia, gdy spał w lufie, przębudzo- 
uy kulą wylatującą, począł przed nią ucia 
kać i jeszcze obracał się i warczał. I co po- 
wiecie — chari uciekł: 


Podczas oblężenia Saragossy w ` woj- 
skach Napoleona pan: wał wielki głód. O- 
tóż porucznik z 2-go pułku Legii, Kalin- 
ski, dcsatl skądś osła. Aby mu go nie ubra 
di w nocy, przeciągnął postronek od Os'A 
przez dziurę w namiocie i przywiązał że 
do swej reki. Na dragi dzień rane padzi 
się; "ostronek jest, pysk osła też Widać, 
tylko... tułowia zabrakło. Żołmerze go zje 
dli. 

. e e 

Wicłki książę KRonstaniy  „naczemy 
wódz armii Królestwa Polskiego, nieciet- 
pial oficerów napoleońskich. Gdy geneal 
Chlobicki defilowai pewnego razu prze: 
nim ze swym oddziałem na Placu  Jas- 
kim, książę krzyknąi nań: 

— Generale, maszerujesz źle! 

A na to generał: 

Wasza wysokość, melduje. że takim kro 
kiem szedełem z Madrytu do Moskwy. 


`» 


4 a s 

Aloizy Żółtowski był te wielki aktor i 
wielki komik polski przed stu laty, Pawre 
g0 razu jakiś oficer rosyjski, widząc, *8 
Żałtowski ziewa szeroko, rzekł, 

— Panie Żółtowski, nie zjedz mnie pat 
przypadkiem! 

Na to odparł Żółtowski: 

— Nie hój sie pan, nie jadam 
misa! 


ośieg1 
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Zle się dzieje w Czeladzi 


Zdekompletowanie komisji rewizyjnej 


(io-podarka mieiska w Czeladzi powo 
daje ostatnio coraz częstsze zgrzyty 
iie tylko w łonie rady miej. ale i w 
r'ektóryca komisjach, wyrazem czego 
uchylarie się _ wartościowych 
jednostek 

ed współpracy z zarządem miasta. 

Jest to ubjaw zwłaszcza w dzisiej- 
*zych ciężkich chwilach wielce szkodli 
wy i niepożądany. , 

Chodzi tu o ustąpienie dwuch człon 
kóx miejskiej komisji rewizyjnej p. 
B. bomagalika i p. Cz. Wadowskiego. 
Z iym san ym zamiarem nosi się trzeci 
członek komisji p. Jańczyk. Bezpośred 
nita powodem ustąpienia p. Domaga 
lika ip. Wadowskiego jest 

nie respektowanie uchwał rady 

miejskiej 
przez zarząd miasta. Komisja rewizyj 
ra  niejudnokrotnie podkreślała w 
ewych prztokułach, że uchwały rady 
miejskiej wraz wszelkie przepisy mua 
szą iyć $iśle wykonywane. Tymeza- 
sem zarząć miasta inną stosuje meto 
de. Mimo, iż przypominano zarządowi 
iarta o taniej jatce mięsnej, o zna- 
kach ostizegawczych, regulujących 
uch ulfczay, o prowadzeniu ksiąg bn 
thalteryjnych wyłącznie w magistra- 
cie o niczatrudnianiu w magistracie 
radnych miasta i wielu innych spra- 
wach wszystko to 
przeszło bez echa. 

Na cięhawy moment zwróciła rów 
nież komisja uwagę, Ze część ławników 
brała czynny udział w posiedzeniach 


jest 


o 


DAJEMY GŁOS. 


Niekulturalny występ 
na próbie przedstawienia 


Otrzymaliśmy pemższe pismo: 

W piątek, 2 bm. zeszła się Drużyna Ra 
townicza Polskiego Czerwonego Krzyża 
do świetliey KPW. przy ul. Kilińskiczo 
w Sosneweu na mającą się odbyć prete 
z przedstawienia (5 tm. Drużyn Raiow_ 
niczych PCK, z której to imprezy caixo- 
wity dochód został przeznaczony na wy- 
ekwipoyanie Drużyn fatowniczych FOK. 
Sela świetlicy KPW. została zamówiona 
+ przydzielona przez zarząd RPW. bez- 
płatnie dla PCK. na jedną próbę i prze d- 
stawienie. 

Jakież bylo nasze zdziwienie i oburza- 
nie, gdy w czasie próby człanków PUR. 
wpadła na scenę banda ludzi z p. liadon- 
skrm, który zaczął wykrzykiwać: „Zojść 
wi ze sceny“! „Myśmy są w prawie“! „My. 
my salę zamówili miesiąc temu, a wy ty- 
dzień przed tym“ itp. wyzwiska rzuca! 
p. Radomski na PCK. i członków. Gdy 
mu zwróciłem uwage, iż ja pierwszy Tot- 
począłem próbę z zespołem i będzie wu- 


siał poczekać z pół godziny, oświadczył, 


buinie, zajmując seene „swoimi ludźm ': 
„Nikt nie będzie robił próby, ja ani wy“! 
Zarzucając mi przy tym zawodostwo. Wo- 
bec czego oświadczam, iż ja. ani zespół 
PCK. nie bierze ani szeląga za swoją p:a 
ce, gdyż pracujemy dla PCK. ideowo. P. 
Radomski zaczął w końcu podburzać „swo 
ich ludzi“ aby ras pobito. Dzięki jedńdax- 
że inierwencji imstrukiera PCK. p. Ma- 
anki i zapowiedziom sprowadzenia poli- 
eji p, Radomsi: ustąrił nam mtejsea. 
<€.„utny ten fakt świadrzy o małym wy 
robieniu chywalelskim p. Radomskiego 
P. Śmietana - Sokolski. 
—KX 


0 dodatkowe oddłużen'e 
M. DĄBKOWY, 


Ogólne zadiużenie miasta Dąbrowy wy 


nesio 5350.000 zł. Komisja Oddłużeniowo:. 


Oszczednościowa w Warszawie , jak Już 
dónosiliśmy skreśliła z tej sumy z górą 3 
miliony zł. 

Obecnie dowiadujemy się, że zarząd 
uiasta czym starania o umorzenie jeszcze 
otoło 200 tys. zl, 

W. związku z tą sprawą prez. Trzęsi- 
miech wyjeżdża w dniu 9 bm. do woje. 
wódzkiej Komisji Oszczędnościowej w 
Kielcach. - £ 


magistratu, pedezas których umarza 
ne byty podatki, czy też obniżane pew 
ne «płaty ich członkom rodzin. Jest 
to ustawowo zabronione. 


Sprawozdanie komisji rewizyjnej 
odezytane będzie na najbliższym po-- 
siedzeniu rady miejskiej. Posiedzenie 
tv zapowiada się nader ciekawe. 

PI IDPErEE 


Głęboka myśl społeczna 


Otwarcie gimnazjum P. Z. Z. P. P. j H. Rz. P- 
w Starachowicach 


W ub. niedzielę przy udziale preze 
ca Zarządu Głównego Polskiego Zwią.; 
ku Zawodowego Pracowników Przemy 
sicwych i Handlowych Rzeczypospoli 
tej. Polskiej w. Sosnowcu p. W. Grun- 
wala odbyla się uroczystość otwarcia 
prywatnego gimnazjum koedukacy jne- 

g6 w Starachowicach. 

Uroczystość poprzedzona była nabo 
żeństwemi w miejscowym kościele, a 
nastepnie w tymczasowym lokalu gi- 
niuazjum: zebrali się przedstawiciela 
wladz państwowych, wojskowości i dy 
rekcji Zakładów Starachowiekich oraz 
liczni czionkowie Związku, młodzież 
szko!na i umy miejscowego społeczeń 
stwa celem usłyszenia  sprawczdania 
Zarządu PZZPP. i H. Rz. Oddziału w 
Starachewicach o uruchomieniu gi- 
mnazjur. Uroczystość ta przekształei 
la się w ogólną manifestację związko- 
wą, czemu dali wyraz liczni delegaci, 
przebyli na otwarcie gimnazjum. 

Przewodniczący Komitetu p. Jan 
Malacina, wiceprezes Zarządu Oddzia 
lu PZZPP. i H. Rz. P. w Starachowi- 
czch szezegółowo poinformował zebra- 
nych o pracach nad uruchomieniem gi 
m:.azjum, o sposobie opodatkowania 


się na ten wzniosły cel, o projekcie bu 
dcwy własnego domu szkolnego, które 
go plan został już zatwierdzony przez 
władze. 

W zetraniu wziął również udział 
p. Horbacki, którego słowa uznania 
w'zytator Kuratorium Krakowskiego 
dia działueczów związkowych wywołały 
diugo niemilkrące oklaski. > 

INastępnie jedna z uczenie w nader 
serdecznych słowach dziękowała dzia- 
laczem związkowym za tę 

głęboka społeczną myśl 
i umożliwienie miejscowej młodzieży 
dalszego kształcenia się pod opicką 
rodziców 1 opiekunów. 

P. W. Grunwald w imieniu wła- 
suym i Zarządu Głównego PZZPP.i 
H. Rz F wygłosi” okolicznościowe 
przemówienie. zakończone apelem do 
spo'e-zeństwa o poparcie tej  pożyte 
cznej zw.ązkowej akcji, a następnie 
zwrócił się w serdecznych słowach do 
młodzieży, wskazując na znaczenie oe 
ganizaciji społecznych, by kształcąc się 
ula zapominała o ich znaczeniu i wy- 
cehowywała się na przyszłych działa- 
czy, tak niezbędnych dla Rzeczypospo 
tej na każdej placówce spolecznej. 


Krwawa bójka nożowa 


między współwyznawcami 


W Będzinie przy ul. Małachowskie 
20 42 pomiędzy wspóllokatorami tego 
domu: Abramem  fMottenbergiem, Be- 
ni aminem Rottenbergiem z jednej stro 
ny, a $ymchą Fiszlem, Wolfem Rudo- 
lerem t Joskiem  Fiszlem z drugiej 
strowy wynikła kłótnia 
na ile osobistych nieporozumień 

W czasie kłótni porywczy Josek Fi 
szał zadal kłutą ranę w óKolicę klat*i 


Dziś: Brunona 


Wtorek 
6 Jutro: P.M.N.. Róż. 
Wschód słońca: 6 45 
Paździstn 


Zwchód słońca 5.09 


TEATR MIEJSKI 
W SOSNOWCU > 


Dziś teatr miejski z Sosnowca gra W 
Jtrzemieszycach w sali kina „Paw“ ke. 
medię A. Savoira pt. „S-ma żona Sinobro- 
Jego“. 

Jutro teatr miejski z Scsnowca gra w 
OGikuszu w sali kina „Orzeł“ komedię A. 
Savoira pt. „S-ma żoaa Sinobrodego*. 

— SPROSTOWANIE, We wczoraj- 
<zym sprawozdaniu z otwarcia wystawy 
Kół Gospodyń Wiejskich zakradł się błąd. 
Mianowicie chodzi o to, że zagroda wicj- 
sha została wystawiona nie przez Koło z 
Łaz lecz z Łagiszy. 

— KIEDY POCZTA MOŻE PROTESTO 
WAĆ WERSLE? Ukazało się nowe rosne 
rządzenie min. sprawiedliwości wydarz w 
rerosumieniu z min. poczt. i tel. W us: 
rozporządzenia urzędy i agencje pocztowe 
mega sporządzać protesty weksli z powe- 
du niezapłacenia sumy nie wyżej na dua 
t; siące złotych. 

Urzędy i agencje pocztowe nie moza 
sporządzać protestów weksli, jeżeli weksle 
te były wystawione w języku innym ani. 
żeli państwowym (wyjątek Śląsk i Pez- 
nańskie, gdzie mogą być wystawione w ję 
zyku niemieckim) lub jeżeli są wystawio- 
ae zagranicą lub na walute zagranie?ną. 


piersiowej Beniaminowi Rottenbergo- 
wi, przegtnając mu 

mieśnie klatki- piersiowej i płuco. 

W stanie ciężkim rannego przewie 
ziono do szpitala powiatowego w Be- 
dzinie. 

Josek po  dokończonym czynie 
zbieał, lecz został przez policję zatrzy 
mary i przekazany do dyspozycji sę- 
dziego śledczego. 


Wiadomości bieżące 


wreszcie nie może urząd pocztowy sporzą 
dać protestu weksla, wystawionego na ©b 
szayze W. M, Gdańska choćby w  waincie 
polskiej. 


— XINH TYDZIEŃ LOPP. w WOJKO- 
WICACH KOMOKNYCH. Koło LOPP 
przy kopalni „Jowisz“ przygotowało bo- 
gaty prograra AHI Tygodnia, rozpocz; aa 
jąc go capstrzykiem w dniu 23 wrzesnia. 
W niedzielę, dnia 27, po nabożeństwie w 
nowym kościełe i pięknym okolicznościo- 
wym kazaniu wygioszopytn przez Wie. “C0 
wego ks. proboszea odbył się pochód 
uszystkich organizacyj tak miejscowy: 
jak z Rogoźniak i Żychcie pod pom%ik 
Kościuszki, gdzie po odczycie, dekłama_ 
cjach i popisach orkiestry, pochód roz. 
Wiązano. 

Po poludniu tego samego dnia odtyty 
się pokazy gazawe i ćwiczenia służb oplz., 
joteria fantowa i zabawa ludowa. Csiy 
dzień zbiórka uliczna. 

W ramach tygednia odhyło się równi 
wyświetlanie filmów prepagandowych z 
wykładami informacyjnemi, akademia ‘oì 
nicza. prkaz modeli !atających  werbowa 
nie nowych członków. 

Przez caly tydzień otwarta była wysta 


wa łotniczo - gazowa, która spelniła dc 


gkonale swe zadanie pouczające i props- 
kandowe. 

W wykonaniu pregramu wybitną po- 
moc techniczną i ma:erialną okazała dy- 
rekcja T-wa „ŃŚaturn” i zarząd kopa!ai 
„Jowisz“, dzięki czemu osiągnięto w ty- 
gsdniu LOPP. znaczny dachńd. 
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Za pracę w L.O.P.P. 
i ODZNACZENIA. 
| W związku z XLI isgodniem LOPP. 
odznaką honorową tej organizacji udekoa 
rowano wiele osób, między innymi szereg 
działaczy województwa kieleckiego, kió. 
rzy w niemały sposóż przyczynili sie de 
krzewienia hasła oŁrony powietrznej i 
przeciwgazowej państwa. 

Odznakę I stopnia oiizymałi pp: Ś.6* 
kierzyński Jarosław, wicestar. w Qpreza 
nie, Zagrodaki Eugenjusz, inż. nacz. Wydź 
Frzem. Prz. Woj. w Kieleach. 

Odznakę ff-go stopnia otrzymali pr 
Gcrczyca Wincenty, dz, red. insp, Utezp. 
Społ. w Olkuszu, Iiertz Leon. dyr. fahr. 
Zakł „Sołvay* w Grodźcu koło Będzina, 
Kotowicz Stanisław, kier. ruchu fabryki 
„Olkusz“, Ostrowski Ryszard, zaw. budyn 
ków st. Ząbkowice. 

Odznakę II-go stopnia otrzymaii p3: 
Piekarczyk Jan, prekur. Banku Polskiego 
oddz. w Sosnowcu, Zajdei Stefan, werk- 
mistrz Elektrowni Okr. Zagłębia Dąbir w 
Sosnowcu i p. Smogorzewski Teofil, st. 
zaw, ode. drog. sł. Łazy. 


— PRZED SENSACYJNĄ ROZPRA. 
WA PRZEMYTNICZĄ. Przed sądem 0- 
kręgowym w Katowicach znajdzie się ni9- 
bawem sensacyjna sprawa przemytniczs: 
Na ławie eskarzżonych zasiądą, Abraham 
Kuczyński z Sosnemcta, Salomon Zeko- 
wiez z Katowic, Jakub Neuman z Kato- 
wie, Głewnia Stanisław z Rudy Śląsk'cj, 
Makuła Wilheim z Kończye oraz kilku in- 
nych. Rozprawa wyznaczona została na 27 
bm, i potrwa kilka dni. Wezwano kilku- 
dziesięcin świadków. Proces budzi «aże 
zainteresowanie. 


— WYPADEK NA KOP. „SATURN?%. 
Po skończonej dniówce. górnik W:kfor 
Kozłowski z Czeladzi, wracając do dor, 
na dole kopalni „Saturn** uległ nieszczę_ 
słiwemu wypadkowi. Kozłowski potknął 
się przy czym upadając złamał sobie na. 
ge, Po przewiezieniu go do szpitalą za- 
szła koniecznosć amputowania nogi p0- 
wyżej kołana. 


Z GIEŁDY PRACY. 

. iikspozytura Wojewódzkiego Biwa _ 
F umaaszn Pracy w Sosnowcu zglasza zapa 
trzebowanie na wyjazd: 

Nr. kcl, 150-36. Do zakładu  kuśmiem 
skiego potrzebni od zaraz: czeladnia kuń 
mierski i wykańczarka, tylko chrzestiue 
nie. Praca stała. Wynagrodzenie wg. une 

y. 

Nr. kol. 161-36. Towarzystwo Cukrował 
Krasiniec poszukuje majstra na dyfuzii, 
majstra na saturacji I.ej, gotowacza na 
wyparce, gotowacza cukrzycy I-ej, maj- 
stra na wirowni. 

Kandydaci zostaną przyjęci tylko na 
okres kampanijny, tj. na czas 40 dni. 

Wynagrodzenie golowacza cukrzycy wy 
nosi 72 gr. za godzinę, pozostałych — 53 
gr. Poza tym jako ekwiwalent za mieszka 
nie, opał, cukier itp otrzymywać będą 
uł. 251 dziennie, j j 

Nr, kol. 162 38 Zarząd Miejski w Lubii 
niz poszukuje: < 

1) inżyniera drogowego ze specjalna 
znajomością projektowania i budowy mo 
stów żelbetowych, ze znajomością urva- 
nistyki; 

2) inżyniera architekta ze sncecjalną zna 
jemością prejekiowania į budowy budya 
ków użyteczności publicznej, w szczegól- 
ności budynków  administracyjnych, 
szkał powszechnych, hał targowych itp. za 
znajomością nrbanistyki. 

Wynagrodzenie — zł. 500 miesięcznie 
Zatrudnienie zapewnione na okres T nue- 
siecy. jednak po upływie tego okresu mio- 
siwe jest dalsze zalrudnienie. 

Nr. kol. 1695-56. Poszukiwana  rceri. 
grantka z Francji w wieku do 95 lat z u- 
kończoną szkołą powszechną, dobrze wła 
dająca jezykiem -francuskim do 2 dziew- 
ezynek 5 i 7 lat. E 

Wynagroczeme od 2% do 56 zł. aiesiece 
nie. mieszkanie i całodzienne utrzymanie. 


Nr, kol i64%6 ina inwalidów _ wojen- 
nych. Dyrekcja  Ożregsawa Kolci Taf- 


stwowych w Warszawie ogłosza przetarg 
ca dzierżawę bufetów na stacjach: Łódź 
Fatr. Radomsko, Warszawa Wileńska o- 
raz na stacji Otwock z terminem objęcia 
w dnin 1 stycznia 1957 r. 

Olerty należy kierować do Dyrekcji O- 
niczoweji Kolei Państwowych w Warsza 
wie. ul. Targowa 74. i ; 

'[ermin zgłaszana ofert do dną 6-lisio- 
nada 1935 r. 

Oferty wraz z odpisami świądectw. refa 
rencjami kierować do Ekspozytury Waje. 
wódzkiego Biura Fundusuz Pracy w So- 


anowecn, ul. Zakręt ur. 7. 


Sosnowiec. dn 2 pazdziernika 1936 r. 


JB 
"JĄ 


/. ZAWIERCIA 


(z) POŻAR. Onegdaj o godzinie 8-eż 
wieczorem w zabudowaniach Jana Chv.u 
phiego, zammieszkałego w Zawierciu irzy 
al Piłsudskiego 108 wyubchł pożar, który 
W bardzo krótkim czasie strawił dom mie 
szkalny drewmany, składający się z 5 u- 
łibacyj. Siraty oblicza poszkodowany na 
1060 zl. Akcję ratowniczą prowadziła miej 
ska straż pożarna i fabryki TAZ. 

Frzyczyna pożaru mie została narazie 
uStaloni, przepuszcza się jednak, że mu 
giala go spowodować wadliwa budowa 
tomina, 


(z) ŁEBRANIE KUPCÓW. Pod pize_ 
wodnictwem p B. Zawadzkiego odbyło 
p'e onegdaj miesięczne zebranie członków 
stewarzyszonia kupców polskich, oddział 
w Zawicrciu. W czasie obrad przewodu. 
ący zebrania p. Zawadzki, który zava 
zem jest prezesem stowarzyszenia omówił 
szczegóiowo i wyczerpujące szereg spraw 
dctyczących rodatkćw skarbowych, Spra- 
ay Ligi Morskiej i Koionialnej omow:ł 
mef. K. Badowski. Poza tym omówiono 
poły szereg innych spraw natury gospc- 
darczo - organizacyjnej. 


(z) ODPRAWA NACZELNIKÓW SIRA 
ŁY POŻARNYCH. W sali rady powiat- 
wei odbyła się odprawa naczelników s'ra 
ży pożarnych z terenu powiatu zawierciań 
«kiego. Na odprawę przybyło 84 naczelni- 
ków, prowadził ją st, instruktor Eugen- 
iusz Wochitman. W czasie obrad ustalono 
terminarz prac na drugie półrocze oraz 
omówiono cały szereg innych spraw, do- 
yczących pożarnictwa na terenie pow'ata 
iawierciańskiego. 

(z) KURSY NACZELNIKÓW STRA- 
tY POŻAKNYCH, W czasie od 15 do £5 
„aździernika br. odbędzie się w Zawierc. ; 
ikoszarowany kurs 4.go stopnia wyszsć 'e 
ta podstawowego dla wszystkich narz- 
tików, ich zasiępców oraz naczelników 
fejcnowych ważniejszych ośrodków posia 
ja zawierciańskiego, będzińskiego, często 
'howskiego i olkuskiego. Kandydaci na 
sxvyzszy kurs posiadać muszą ukończo- 
hy I-ci stopień wyszkolenia podstawe 
wego. buższy* «nfer"acyj w sprawie po 
wyższej wspomnianego kursu udziela in- 
mtoktor powiatowy pozarnictwa p E. 
Wochtman (Zawiercie, gmach sejmiku) 


Wyż l 
jższa sfera 

Wobeo tego, że oba okna jadalnego 
pokoju, otwarte naoścież, wychodziły 
sa szumiącą rzekę, gromada letników, 
siedząca przy stole nie usłyszała pod- 
%żdżającego i zahamowanego przed 
pensjonatem auta. 

Bylo ich dziesięcioro. Przybyli z 
tóżnych pomniejszych dzielnie Paryża 
álo skromnej willi nadmorskiej pier- 
wszego sierpnia z rannym pociągiem. 
-~ Nie dość, że nie znali się osobiście, 
lecz i nie wiedzieli nie o sobie dotych- 
-£7a8, a muno ro w kilka godzin po przy 
byciu zaledwie, przypadłszy sobie do 
gustu, nie rozstawali się prawie z so- 
bą. 

Panowie chodzili z wędkami łowić 
rybv razem, panie zaś, o ile nie towa- 
rzyszyty im, gawędziły z sobą szyjąc, 
cerująe lub robiąc szydełkiem, pod- 
ezas gdy dziatwa bawiła się na piasz- 
tzystej plaży rzecznej, mocną karierą 
throniącej je od stoczenia się w wodę. 

Owego wieczora, siedząc przy wspól 
: ym stole, mężczyźni bez marynarek. 
damy moeno dekoltowane a dzieci pół 
nagie — dobrane to towarzystwo roz- 
mawiało na wyskoki, śmiejąc się głoś 
ro i ciesząc się, że miało dwadzieścia 
pięć dni jeszcze tego życia na świeżym 
powietrzu i swobodzie przed sobą. 

'— Prawdą a Bogiem — zauważyła 
ci stąd ni zowąd pam Portalierowa — 
tsługa tutaj pod psem, czystość pozo- 
:tawia dużo do życzenia, o komforcie 
*aś nie ma eo mówić. 

— Zapewne, moja pani -— nadmie- 
aiła pani Salwiatowa — ale za cenę 
jaka płacimy nie można wymagać zbyt 
wiele A 

— Ja i mój mąż — podchwyciła 
pani Folletowa sznurując usta — mo- 
glibyśmy płacić o wiele drożej, lecz 
rrzyciągnęło nas tu malownicze na- 
prawdę położenie wili, które wpra- 
wiło nas w zachwyt, gdy byliśmy na 
cztędzinach pedczas Świąt Wielka- 
neenych. 


{MOA W EE 


Katastrofalny stan szkolnictwa 


w województwie kieleckim 


Wzrastająca z każdym rokiem lisz. 
ha dzieci w wieku szkolnym przy jed 
noczesnym braku pomieszczeń — stwa 
rza w woj. kieleckiem sytuację kaia- 
strefalną do tego stopnia, że za lat kil 
k» :rzymus powszechnego nauczania 
może stać się fikcją. Rzeczą zrozumi 
łą Jest, iż w obecnych zarzutach gospo 
drrezych nie ma mowy o całkowityra 
usunięciu klęski breku gmachów i 

pomieszczeń dla szkół. 

Tak się bowiem złożyło, że kryzys 


- szkolny zbiegł się u nas z uporczywym 


sryzżysen: przemysłowym. Ale musimy 
szukać środków zaradczych, by nie dv 
puścić do katastrofy. 

deżeli rozejrzymy się jo miastach 
i wsiach woj, kieleckiego, to przekona 
my się, że każde z nich w mniejszym 
lıb większym stopniu cdezuwa brak po 
mieszczeń dla dzieci szkół powszech. 
cych. Najbardziej może jednak ze 
wszystkich miast województwa kryzys 
ter. odczuwają Kielee. Świadczy 0 
tyn wymownie  nieprawdopodobna 
wprost liczba M. 

okeło 1000 dzieci 
dla których brak jest 
szkolnych. 

Miasto, które jak wiadomo znajdu 
je się w wyjątkowo opłakanych wa- 
runkach finansowych, nie może się 
temu stanowi rzeczy przeciwstawić, 


pomieszczeń 


mimo uznawania faktu, że stan ten 
dłużej trwać nie może. 
społeczeństwo kieleckie, docenia- 


"qe potrzebę i konieczność jaknajszy» 
gzoż budowy nowych szkól, złożyło na 
ich budowę znaczne ofiary w gotówce? 
i materiałach budowlanych. Bezrobot 
ni zaś rzemieślnicy kieleccy (mura- 
EE ZREZEZ CIE ZET RAA PRO RBA EEATT 


(z) KWESTA NA LOPP. Zarząd ©0- 
wedu powiatowego LOPP. w Zawiercia 
pedaje do publicznej wiadomości, iż ksć€- 
sta uliczna urządzoda w dniu 27 wrze$- 


nia br. przyniosła zł, 154 gr 17 dochqdu. 


Pieniądze te przeznaczone zostały na ce 
le ŁUPE. 


O! Nas również! — zawtórowały 
mne kumoszki, chcąc zaznaczyć, że i 
cne z mężami swymi moglyby takze 


cplacić . pobyt nad morzem o wiele 
drożej, 
Wtem  letniey zamilkli -jak na ko 


inendę na widok wchodzących w to- 
warzystwie pani Ginotowej, właści. 
cieiki pensjonatu, dwóch dam, z któ- 
rych jedna okazałej pestawy i tuszy 
trzyglądała się ım przez lorgnon. 

Obie przybyłe,  zająwszy miejsce 
pizy drugim końcu stołu, nie zdra- 
dzały ochoty do nawiązania rozmowy 
Ubodło to dawniejszych przybyszów. 
Dotknięci w swej miłości własnej, lor- 
netowaniem w dodatku, żałując po- 
Irosze, że zażzły ich stosunek ucierpi 
na obeencści nowiejuszek, postanowili 
dać damie z lorgnon do zrozumienia, 
ż> nie są pierwsi lepsi i umieją zacho- 
wać się w towarzystwie. 

Zaprzestawszy więc czczej  papla- 
niny, sadzić się jęli na wyszukaną roz 
mowę o wvsokiej, według ich mniema- 
ima, dystynkej!. 

Państwo Portalierowie mieszkali w 


Glaciere, Salwiatowie — w Belle-Vil- 
le, Folletowie — w Epinette, trzech 


czdalonych dzielnicach Paryża, panie 
wszakże nauomykaiy od niechcenia o 
Gwicździe, Passy i ia Muette, central- 
nych i najarystokratyczniejszych 
dzielnicach stolicy, tłumacząc pobyt 
swój w skromnym tym _pensjonac e 
p'alowniczym naprawdę jego położe- 
niem“: 

Pan Follet wspomnial w rozmowie 
o jakimś deputowanym, z którym był 
„za pan brat* pan Salwat — o mini- 
strze nie mogącym „camówić mu ní- 
czego”. Vo do pana Portaliera, niz- 
wiele — sądząc ze słów jegc — brako- 
wa'o by nie miał wstępu o każdej go 
dzinię dnia i nocy, do prezydenta re- 
publiki. 

W toku rozmowy nie «mieszkano 
przy tym zerkać ostentacyjnie w stro 
nę nowiejuszek, które zdawały się 
przysłuchiwać uważnie. i 

Matka z córką, bezwątpienia. Pier- 
wszą a biuście ohfitym. z widocznymi 


rze, cieie) oraz robotnicy z własnej 
inicjatywy ofiarowali 
swą pracę bezpłatnie 

wzy budowie i nadbudowie szkoły na 
Baranówku, która pomieścić będzie mo 
gla ok, ROU dzieci. Ale to są chwilowe 
tylko środki, zapobierające katastrofie 

Katastrofalna sytuacja w szkolni- 
ctwie pewszechnem istnieje także we 
vszystkich pow. woj. kieleckiego, za 
*ryjątkieni będzińskiego i zawierciań- 
skiego, które posiadają największą w 
woj. ilość szkół powszechnych i pod 
tym względem służyć mogą za wzór 
'hnym powiatom. Według obliczeń 
‘ow. Popierania Budowy Szkół Pow- 
szechnych w Krakowie, w woj. kiele- 
ckim potrzeba wybudować w r. przy- 
szlym około 5000 izb szkolnych, aby 
złagodzić nieco kryzys”szkolny. Tym 
=zasem EE 

budownietwo szkół 

prawie zamarło, a jak poważnie zary 
sowuje się na tle obecnegi stanu przy 
szłość szkolnictwa, świadczy fakt, aż 
corocznie w woj. kieleckim lezbi 
dziuci w wieku szkolnym zwiększa się 
o 40.000 Gwałtowny napływ do szkół 
dzieci w wieku szkolaym winien posta 
wić zagadnienie budownictwa szkolne 
go ua pierwszy plan. 

(k) BEZROBOCIE W KIELECKIM 
MALEJE. W związku z trwającymi praca 
ni w polu bezrobocie na wsi kieleckiej u- 
egło dalszemu zmniejszeniu. 

Płaca dzienna robotnika rolnego wa. 


ra się w granicach od 90 gr. do 1 zł, 40 g`. 


á wyżywieniem, od 1 zł. 40 gr. do 1 zi. 0 
sr. bez wyżywienia. 


PROSZKI DLA 


DOROSŁYCH 
ZE ZNAKIEM FABRYCZNYM » 


OLKA 


ślatami nieprzeciętnej urody, druga 
zuć, bardzo ładna, podobna do star- 


sz+j młoda osoba zrobily na gromadce 
naszej wrażenie dam, rależących do 
wyższych sfer towarzyskich. 

Rozmawiaiy półgłosem Pani Por- 
talitrowa, najmniej od nich oddalona 
nadstawiwszy uszu, zwołała uchwycić 
silka pojedyńczych zdań: 

„Dwa tygodnie, zbyt długo może“... 

„Pani Depontowa rzetelna kobieta, 
obiecała zająć się sumienie naszymi 
Sjerawami”... p 

„Można liczyć na te“. 

„Nie chcesz mi wierzyć? *.. 

„Pewna jestem, że pozuja”'.. 

, Możeby lepiej było gdzicindziej“.. 

Jracąc jednak stale wątek rozmo- 
wy pani Portarierowa niewiele zro- 
„umiała z wrywków powyższych. © 

Reszta towarzystwa rozmawiała 
(swrzasem dobierając temety aktual- 
ne 1 rezwodząc się szeżokc nad ostat- 
rori filmami oraz naiśw'eższymi wy- 
adkami polityeznym Pan Follet po- 
woływał się, co drugie słowo, na swe- 
go ivinistra, pan Salwzt retomiast na 
swego posła. 

(0 do pana Portat usa, jeśli nie po 
wywal się na prezydent» republiki, 
tył to — zecbciejcie wierzyć — szezyt 
skromności z jego strony! 

"sługiwała gościom zaaterowana 
służąca, nie orientując się w tym, “0 
się święc ło. 

Prędzej niż przypuszczano, damy 
z wyższej sfery wstawszy od stołu. 
uiotniły się. 

7elektryzowało to nasza gromadkę 

Jakto? Czyżby narróżno wysiłali 
się na wyszukaną rozmowę ? Za nie w 
świecie nie przyznawaliby się teraz 
ani do tego, że pozowali przed chwilą, 
ani że w skrytości ducha cieszyli się 
nadzieją iż nazajutrz siłą rzeczy na- 
wiązałby się kontakt z damami „z wyż 
szych sfer, : ; 

Nie otrząsnęli się jeszcze z wraże- 
nia gdy w pięć minut po wyjściu nie- 
znajomy h dam wpadła do jadalnego 
pokoju pani Ginotowa, właściaielka 
willi. Czerwona jak burak, z marsem 
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RADIO 


PROGRAM OGÓLNOPOLSKI, 
Wtorek 6 października. 

630. Pieśń „Kiedy ranne wstają zorze“ 
6.50. Muzyka z płyt gramof. 7.30. Progra- 
my lokalne. 810 Przerwa, 11.30 Audycja 
dla szkół średnich. 1157. Sygnał czasu i 
hejnał. 12.03. Programy lokalne. 12,13. 
Dziennik południowy. 12.25 Koncert. 15.30 
Wiadomości gospodarcze 1515 Programy 
lekalne. 16.15 Skrzynka. PKO. 16.30 Kon. 
cert ork. 17.00 Londyn ubogich. 18.00 Po. 
gadanka akiualna. 18.10 Wiadomości 
sportowe. 18.20 Programy lokalne. 13.50 
Przemówienie Min. WR, i OP. 19.05 Dys- 
kutujmy. 19.45 Wesoła Piątka. 20.00 Poga 
danka muzyczna. 20.15 Kencert symfon:cz 
ny. 22.20 Szkie literacki. 22.45 Muzyka ta_ 
neczna. 23.00 Programy lokalne. 


KATOWICE. 
Wtorek, 6 października, 

6.00. Pieśń poranna, 6.05. Muzyka ludo- 
wa. 7.25. Wiadomości bieżące, 750 Muzy- 
ka taneczna. 12.05 Płyty. 15.00 Koncert ży 
czeń. 1315 Płyty. 1400 Wiadomości gierdo 
we. 15.15 Koncert reklamowy. 15,35 Chwil 
ka spoleczna. 15,40 Lekcja języka polskie 
go. 15.55 Kukiełki Śląskie. 18.20 Nie zmae- 
nujmy tego roku dla naszej kultury fizy 
cznej. 18.30 Szkie z kopalni. 18,45 Program 
na jutro, 


PROGRAM OGÓLNOPOLSKI, 
Środa, 7 października. 

6.30 Pieśń „Kiedy ranne wstają zorze” 
638 Gimnastyka 6.50 Płyty. 7.20 Dziennik 
porauny. 7.80 Programy iokaine. 8.00 Au 
dycja dla szkół 1130 Audycja dla szkół. 
1157. Sygnał? czasu. 1203 Programy lokal. 
ne. 12.15 Dziennik południowy. 12.25 Prea 
gramy lokalne. 13.10 Chwilka gospodar- 
stwa domowego. 15.30 Wiadomosc guapo 
dercze. 15.15 Programy lokalne, 16.10 Za- 
gadki muzyczne. 16.30 Koncert 17.00 Spei- 
nione marzenia w wojsku. 18.00 Pogaaan 
ka aktualna. 18.10 Wiadomości sportowe, 
1820 Programy lokalne 18.50 Co daje rotni 
kowi organizacja zawodowa. 19.00. Żywot 
i myśli Zygmunta Podfilipskiego. 10.4 
Programy lokalne. 2035 Biuro studjów 
rozmawia ze słuch. P. R, 20.45. Dziennik 
wieczorny, 20.55 Jak wybudowaliśmy na- 
szą szkołę. 21.00 Koncert  Chopincwska. 
21.50 Koncert ork. kamerainej. 22,15 Kon 
cert kameralny. 23.00 Programy lokalne. 


Ay SZYNY ? 


Czytajcie 
Prenumerujcie 
„Expres Zagłębia" ; 


w 


na czole 1 błyszczącymi oczyma 
iechnęła gniewnie: 

-— (oście państwo zrobili?! Pozba- 
wilście trenie solidnynh klientek! Da- 
niy te przyjechały autem, nie luksa- 
suwym wprawdzie i staromodnym, ale 
wiasnym zamierzając spędzić parę 
'+gcdni w moim pensjonacie. Mają 
własny również interes w Paryżu: 
ckspozyturę pism codziennych i perio 
cyeznych wraz z czytelnią w Ternach. 
('djechały! Nie chciały pozostać dłu- 
żej, tłumaczą” się tymi słowy: „Żału- 
jemy bardzo, preszę pani, gdyż poło- 
żenie je? willi jest istotnie malowni- 
cze lecz klientela nie przypada nam 
ilo gustu. Są to ludzie zbyt dystyngo- 
waLi dla nas. Wybrałyśmy się na dwu 
*ygodniovsy wypoczynek nad morzem, 
by użyć swobody, nie krępować się“... 

— Znacie się, państwo. z ministra- 
ni i depatowanymi podobno... Za 
„pan brat“ jesteście z nimi!.. Nie wy- 
mawiają wam, nie chwaliliście się 
państwo 7 tym przede mną!.. 

Zapadło milczenie. „Dystyngowana 
rifentela-* miała wydłużone miny. 

— Nie można powiedzieć wszystkie 
go cdrazu.. -— kąknął pan Portalier 
wreszcele , 

— Mniejsza o to — przerwała mu 
zajerzona pani Ginotowa — ale co 
warn strzeliło do głowy popisywać sig 
z tym przed tymi paniami. - 

`- Hm! — zabrał pan Follet głoś 
— zobaczywszy starszą damę z lornet 
ką w ręku pomyśleliśmy sobie. „Ho! 
Lo! Są to panie z „wyższej sfery!“ 
A więc i nam wypada dorównać im 
Stać na wysokości wyższej sfery! Ro- 
zwie pani, pani Ginotow. 

Jednogłośny wybuch śmiechu wy- 
1 aorodził móweę, który ciągnął dalej: 

— A tymczasem powiedz tylko, 
pani Gin:towo! Czy ktoś widział co% 
podobnego? Wejść do pokoju przygla* 
Jae się nam przez lornetkę Nie ob- 
wijając w «"wełnę, powiem, że to jest 
św... I Śmin/e jeszcze mówić pam, 20 
przyjecheły Piżyć swobody.. nie krę* 
1ować się!.. To są pozerki, nie innego. « 


Wy; 


912, 

— A ja nie pojmuję twego lodo- 
watego spokoju... 

-- Ten spokój właśnie jest moją 
siląi Na co się przyda ów pośpiech? 
Rozważ ile się zrobiło w tak krótkim 


czasie. Podniosłem upadający dom 
Juliusza Verriere.  Wyrobilem »Piec-- 
wszorzędny Eredyt domowi bankier- 


skiemu Verriere i Desvignes. Zgładzi- 
lem La Fougera, Emila Vandame pra- 
wie. Innych spadkobierców Edmunda 
Beraud trzymam w mym ręku i aby 
ich zdusić ostatecznie wystarczy mi 
ścisrąć nieco palce. 

— A kiedy to nastąpi? 


—- Wtedy, skoro mi się spodoba. 
Jeszcze raz proszę, myśl tylko o rezul- 
tacie mój kochany... o rezultacie, któ- 
ry jest bliski, a będzie wspaniały, niə 
wdażąc się w szczegóły, aż wówczas 
gdy ja ci to każę uczynić. 

Desyignes wymówił ostatnie wyr- 
zy dźwiękiem metalicznym, tonem 
szorstkim, stanowczym, nie dopuszcza 
jącym żadnej dyskusji. am stawiania 
a poru. 

Verriere, nie próbując też dyskuto- 
wać, rozłożył leżące przed sobą papie- 
ry i zabrał się do praty. | 


Siostra Maria po ukończeniu Śni!- 
dania dnia tego Śledziła spoza firan- 
ti: odjazd swego wuja === 

Skoro wyjechał zą bramę pałacu i 
cna wyszła też nie zadługo. 

Po wysłuchaniu mszy w kościele 


Z OLKUSZA 
(o) PRACA DLA BEZROBOTNYLIL 


. Po zakońcezniu okresu wymówienia pra- 


ey wszystkim robotnikom w liczbie prźe- 
szło 460 osob, magisirat m. Olkusza Zd- 
trudni zarówno przy robotach publicz» 
nych w Olkuszu, jak i w osiedlu Bukow- 
no 235 bezrobotuych na przeciąg dalszych 
3.ch miesięcy, tj. październik it bhstozad br 


(0) KTO ZOSTAŁ ODZNACZONY? Za 


* zasługi i pracę w LOPL. na terenie m, 


Olkusza przyznano prezesowi miejskiego 
koia LOPP. dr. Gorczycy oraz” prezesowi 
kola fabryki „Olkusz“ p. St. Rotowiczywi 
ydznaczenia "II stopnia (srebrne krzyze). 


(0) TEATR MIEJSKI Z SOSNOWSUA 
wystawi jutro (Środa) w sali kina „Orzeł 
w Olkuszu 4.ch akt. komedię A. Savoia 
pt. „S.ma żona Sinotiodcgo', 

(0) ROBOTNICY FABE. „OLKUSZ“ 
u 6 GODZ. DZIEŃ PRACY. W dn. 4 bn 
ua ogólnym zebraniu 
„Olkusz“, po referacie prezesa miejscowe. 
gooddz, Zw. Metalowców p. Filarskieg“, 
rożotnicy uchwalili rezołucję, domagają 
się skrócenia pracy do 6 godzin na doce. 
Rezolucja przesłana zostala do  włzdz 
związku w Sosnowcu. ` 

(o) POŻEGNANIE KOMIS. UNGRO.- 
WEJ. W ub, niedzielę czlonkinie „Rodzi. 
ny policyjnej“ w Olkuszu żegnały herbat 
ką swą dotychczsową prezeskę p. komis. 
Ungrową. 

Jak już donosiliśmy, pp. komisarzo- 
stwo Ungrowie przenoszą się do Białego- 
steku. 

(o) DUR PLAMISTY W WOLBEOMIU 


-Do szpitaia olkuskiego przywieziona dwie 


osoby z Wolbromia, ktere zachorowały na 
dur plamisty. 

Odpowiednie zarządzenia (elem umić je 
scowenia epidemji, zostały: już wydaue 
dezynfekcja przeprowadzona i domow pl- 
cy izolowani E 

(o) CHOROBY ZARAŻNE. W, uż ty- 
godniu na terenie pow. olkuskiego zano. 
towano: 2 dury brzuszne, 2 błonice, 1 pin- 
nice, 1 różę, 1 krztusiec, | zapalenie můž- 
gu, ł gruźlicę (zgozj i à pokąsania Przez 
psa wściekłego. ; 


robolników (adr. * 


Nctre-Dame udała się do mieszkania 
Mist.cita. 

Mały sprzedawca medalików nie- 
cierpliwie jej oczekiwał. Rad był opo- 
wiedzieć jej © swej bytnośc: u Agosti- 
niego przy viicy Paon-blanc i o otrzy- 
manym rezultacie. 

„Arilby, czatując w przyległym po- 
koju, również jak i Mistiecot, wyczeki- 


* wał niecierpliwie przybycia zakonnicy 


Wstawszy z brzaskiem dnia, 
gledat okrein na ulicę Flechier. 

Naprzód już zdjął  litografię ze 
ściany. zakrywającą otwór, przez jaki 
mógł słyszeć jak w dniu poprzednim 
rozmowę sicstry Marii z jej sprzymio- 
TZONYM. 


WY* 


XXIX. 


Zc szczytu swego obserwatorium 
kclega Will Scotta dojrzał zakonnicę, 
seaodzącą ze schodów kościoła i wcho- 
dzącą w ulieę Flechier. 

Po upływie kilku minut. dosłyszał 
dźwięk dzwonka przy drzwiach miesz. 
kania Mistivota, następnie otwarcia 
draw i ich zamknięcie. 

Wskoczywszy na krzesło, przyłożył 
ucho do swego telefonu i słuchał. 

-— No, jakże moje dziecię — pytala 
zakonnica — otrzymałeś coś pomyśl- 
nego ze swych wczorajszych  odwie- 
dzut częśc. A ke 

— Pońadwszelką nadziejęy-siostro 
— odrzekł podrostek. 

— Zatem ów agent... ten Agostini... 


4 


_ _ Niezaproszony na wesele 


— Wysypał calą garścią wiadomo- 
ści w kosz, jaki mu podstawiłem. 

— Zna więc Arnolda Desvignes? 
_:— Ma się rozumieć... Posłuchaj 
siostro.. 

— Tu chłcpiec opowiedział szcze- 
góly znane już czytelnikom. 

-- W tym wszystkim — wyrzekła 
zakonnica po chwili — niepodobna- 
ram twiórdzić, ażeby Arnold Desvig- 
ues zasługiwał na tak złe wyobrażenie, 
jakieśmy o nim powzięty... Agostini 
uważa go jako uczciwego czlowicka, 
zarlnego i pregowitego... 

-— Nie mamy jeszcze dowodów, a- 
żeby to co o nim Włoch mówił w rze- 
czywistości tak było — odparł Misti- 
got, — Ludzie, jemu podobni hojnie 
cbsypują micdem i cukrem tych, od 
których zarabiają pieniądze. Będę je- 
dynie wierzy! objaśnieniom, pochodzą” 
cyra z mniej podejrzanego źródła; a 
iych objaśnień  zażądam w miejscu 
urodzenia Arnolda Desvignes od tych 
którzy go zvali pacholęciem, młodzień 
cenią i wreszcie dojrzałym człowiekiem. 

— Pamiętaj jednak, że należy po- 
stępować z wielką roztropnością — 
odpowiedziała siostra Maria. — Gdy, 
byśmy bowiem zbłądziłi.. gdyby ten, 
który nam się wydajć podejrzany, był 
w rzeczy samej uczeiwym  człowie- 
kiem, nasze śłedzenie jego, mogłoby 
nas wystawić na niesłychane przy- 
krufei. 

— Rozumiem ja dobrze to moja 
siostro: wszak nie podobna by osobi- 
stuść tak wstrętna dla ciebie, dla pan 
ry Anieli i dla mnie samego, na ów 
ws:ręt nie zasługiwała. Chcę wiedzieć 
czy się nie mylimy i będę wiedział, ale 
nie obawiaj się, mimo, że jestem tak 
rułody, będę działał z  przezornością 
starego człowieka. 

-— Lecz w jaki sposób zdołasz wy- 
śledzić bieg jego życia,tak ruchliwego? 
Desvignes pojechał do Indii i tam za- 
iuieszkiwał.. - 2” 

-— Pojadę i ja-do Indii, jeżeli bę- 
cuie potrzeba Obeenie jednak nie cho- 
dzi © tak daleką podróż... Najprzód u- 


Gam się do Bleve i z tego o czym się 


tam: dowiem. -zadecydujesz siostro, co 


dalej przedsięwziąć należy. 

— Kiedy byś pojechał? 

—- Dziś, bez ociągania. Przegląda: 
icem rano rczkład pociągów. Wsiądę 
na pociąg, wychodzący 0 .godzinić 
ósmej minut trzydzieści pięć wieczo* 
iem, przyjadę de Fours o Północy, « 
jutro z rana będę w Bieve. ; 5 

— Niech Bóg się tobą cpiekuje i 
ptowadzi szczęśliwie.. A teraz moja 
dziecię trzeba nam się porozumieć 
względem listów i telegramów, jakia 
byś potrzebował mi przesyłać. 

— Wszałże wiem adres, do palacu 
ra bulwarze Haussmanna. 

-- Wzjeżcżamy jutro z Paryża nī 
kiłka miesięcy. ię 

— Ty siostro wyjeżdżasz z Pary; 
ża? — zawołał chłopiec zdumiony. 

— Tak.. z rozkazu doktora. który 
rclecił mojej kuzynce spędzenie lata 
na wsi, aż do jesieni. 

— Dokądze siostro wyjeżdżaszi 

— Do Melnoue... Znasz tę miejsco? 
wość. 

— Tak... znam tę okolicę... Malnoug 
leży pomiędzy Emerainville a Villiers: 
sur-Marne. i'am więc to jedziesz sio- 
stro z panną Anielą? 

— Tam. Jest to własność mojego. 
wuja Verriera. Nie będziesz jednak 
tum adresował swyeh listów. 

— A gdziet 

— Pod nestępującym adresem: 

„Księdzu Proboszczowi w Malnoua 
departament Sekwany i Marny, Z 
prośbą o oddanie Marii ze Zgromadz- 
zia zakonnic św. Wincentego a Paulo“ 

Mistieot zapisał ów adres ołówkiem 
w swym notatniku. 

—' Dobrze — odpowiedział. — Czy, 
'o już wszystko, co miałaś polecić mi 
siostro? 

-- Wszystko. Życzę ci pomyślnej 
podróży me dziecię i szczęśliwego po 


wrotu * * 
(esd n} 


grzmotnął giową o mur 


Czesław Ściański z Wolbromia nie 
zaproszony na wesele swego kolegi 
Czastawa Żubra tak wziął do serea tea 
wypadek, że przybywszy do izby we- 
selnej, grzmotnął z rozpaczy 


w 


: głową © mur 
i zemdlał. 

W kilea dni nastąpiła śmierć, wska 
tck czegu zaszło podejrzenie, że Ściań 
ski został pobity i zgon nastąpił od 
BREZA RENDNT 


CZŁOWIEK PRZED SĄDEM. 


wazów, tym bardziej, że w międzycza 
sie doszło 
do bójki wśród weselników. 

Przeprowadzone w tym kierunku 
dochodzenie ustaliło własną winę dena 
ta. vo potwierdziły oględziny dr. Occ- 
py, który orzekł, że Ściański zmarł na 
zar.alenie opony mózgowej od uderze- 
nia głową o mur. 

W czasie tego wypadku zmarły był 
iodchm:eleny. SaNi 


Senne marzenia 


Tramwaj linii „Milowice — uł. Okrzei” 
jadąc ulicą Sienkiewicza napotkał nieprze 
widzianą przeszkodę. Otóż na torze roasie 
dli się panowie Stefan Walereznk i Auto 
ni Magnat, którzy objąwszy się ramiona 
mi, drżemaii słodko. 


Moterowy zatrzymał tramwaj i począł 
gwaltownie dzwonić Odgłos dzwonka «bu 
dził pana Walerczuka, który otworzył za- 
mglone oczy i zauważył: 


— Dzwonią. 
—. To co, że dzwonią. — mruknął wow- 
czas pan Antoni — Niech czekają, psia- 


wiary, Przecie dla każdego jednego nie 
będę osobliwie ganial. Niech się zbierze 
więcej. Źle mówie? 

— Dobrze mówisz. 

— Znakiem tego śpij, Stefek. 

Głowy przyjaciół ponownie się zwiesiły 


‘ale że dzwonienie nie ustawało, więc pan 


Antoni poruszył się gniewnie, 


— Ale dzwonią. A żeby wam tak we 
ibach dzwoniło. Przygadaj im Stefciu po 
naszemu w te i we wte. 

—. Przygadam. 

Pan Stefan nabrał tchu w piersi i huk 
nął z całej siły: 

— A sio łachudry, pętaki, likatory zapo- 
więtrzone! Pasały won wygniotki w te i 
naaad miotla bez rynsztok ganiane! Szia- 


shetny sen dozorcowy zakłócać się ośmie 
'acie? Leżyć łapeiuchy, przez awantur! Be 
całe kime za Bramą będziem was trzy- 
mać! 

Z wielkim trudem udało się zniecier: i. 
wionym pasażerom ściągnąć z toru zaspa 
nych dozorców, przy Czym pan Stefan 
krzyczał: „daj no Antoś miotłę”, a pap Aa 
toni doradzał; „najlepiej śmietniezkąć, 

Na rozprawie obaj dozorcy wyjaśnili, 
że z okazii przypadkowego spotkania po- 
gazowali troszkę. 

Sąd wziął powyższą okoliczność pod u- 
wagę i skazał oskarżonych tyłko na 5 ziv 
«:h grzywny każdego. 


. z Ñ EFTA $ 
Dzień propagandy 
LOTNICIWA W OLKUSZU. 

W. niedzielę, 4 »m. pod przewodnictwem 
prezesa Koła szybowcowego w Olkuszu 
p. Noconia, odbyło się zebranie zarządu 
àcia, na ktorym ustalono ostatecznie pro-- 
gram „iaća propagandy lotnictwa w da. 
1l bm. W dniu tym o godz. 12 m, in. im- 
prezami ukaże się nad Olkuszem samolot- 
wojskowy RWD. 8, holująe szybowice 
CWJ. — 5, który pa odczepieniu wykona 
nad miastem loty i wyląduje na Czarnej 
Górze. Pilot szybowcowy  zgromadzonaj 
ludności wyjaśni znaczenie łotnietwa i p9 
dzieli sie wrażeniami z lotu. 

Poza tym miejscowi piloci szybowcowi. 
dokonają wzlotów na szybowcu „Wro 
bis“, wykonanym całkowicie w WATSZIA- 
tach szkoły rzem. przemysłowej w Oliu. 
szu. > 
MV. związku ze sprawami szybownietwa 
i modelarstwa lotniczego w Olkusza, tas 
wił przed kilku dniami w Oikuszu inspek 
tor wojewódzkiego okregu LOPP inż. 
Deściszewski z Kiele, który zapoznał się 
projektowanymi wiosesńnynu piacamni 
w Olkrszs. Wysiiki 
w kieczaku 


A 
koła szybowcowego 
kola idą przede wszystkim 


zmtejestrowania t, zw. górki orzechowe, 1- 


yomorzańskiej pod Olkuszem dla przygo - 
towania do treningów wyszkolonych inż 
miejscowych pilotów szybowcowych, WV- 
budowania hangaru, zacpatrzenie w zapa 
sowe części najbardziej podiegające u-zR7 
dzeniu w czasie lotów itp. : 


TAITAA ETABI A TERPIN. EA ROTE ZAC NORZE RE AE 


Czy wiecie że... 


` 


Na świecie są 34 miasta liczące po- 
wyżej miliona mieszkańców. Z tego w 
Luropie jest 14, w Azji 3, w Afryce i 
w Ameryce Pln. i PŁ 9 i w Australii 1. 


Największymi miastami na świecie 
są: Nowy Jork (10.901 tys. mieszk.;, 
Londyn (8.401 tys. mieszk), Tokio 
(5.663 tys. mieszk.), Paryż (4.934 tys. 
mieszk.), Berlin (4.196 tys. mieszk.), 
Moskwa (3.611 tys. mieszk.), Chicago 
(6376 tys. mieszk; 


Granice Polski wynoszą 5.534 kin. 
By je przemierzyć marszem, robiąc po 
55 km. dziennie, trzeba iść w ciągu 155 
dni. Z odpoczyakami zajmie taki spa- 
ećr okrągłe pół roku. 

Najdalej na północ wysuwa się gra 
rica Polski w powiecie brasławskiui 
„województwa wileńskiego. Najdalej 
ra południe w powiecie kosowskim wo 
jewództwa stanisławowskiego. Rozc'ą- 
głość z południa na pólnoc przeliczo-- 
ra ze stopni geograficznych odpowia-" 
da długości 903 tm. 
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Pogłoski o likwidacji 


PAŃSTWOWEGO URZĘDU WF. i PW. 


Jedno ze Śląskich pism podało wiado 
Mość, że w najblizszym czasie zanosi sie 
ha gruntowną reorganizację w sporeie pol 
bkim. Reorganizacja objęłaby nie tylko 
wiązki į kluby sportowe, ale przede wszy 
skim instytucje opieki nad sportem, powa 
Jane przez państwo i utrzymywane wie:, 
tim nakładem kosztów, płynących z kas 

nstwowych. M. in, mówi się o zniesieniu 
Hteówet Urzędu WF. i PW, 

Odnośnie przysposobienia wojskowego 
jnłodzieży przedpoborowej istnieje pro- 
jekt złączenia tej waznej dla państwa ak 
gii z tworzącymi się obozami pracy. Oba 
je dzialy podlegałyby wyłącznie sferom 
3 ejskowymi. 


ET z « Mir > - >» 
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. Propaganda wychowania fizycznego Í 
sportu spadłaby w pierwszym rzędzie na 
kluby, które mają coprawda mniejsze ku 
temu warunki finansowe, ale posiadają 
znacznie łatwiejszy i skuteczpiejszy spo: 
sób podejścia do mas, niżli specjalnie do 
tego powołane przez państwo i samorzą- 
dy, instytucje. 

W związku z tym zostałyby zlikwido 
wane komitety WF. i PW. wojewódzkie, 
powiatowe i miejskie. 


Jednym z najważniejszych projektów 


nowych form polskicgo sportu jest dopu 
szczenie młodzieży szkolnej do klubów. 


Ciekawa statystyka 


MIĘDZYPAŃSTWOWYCH 


Mecz piłkarski Polska -- Dania zakoń. 
wzys tegoroczny sezon międzypaństwow y 
polskich piłkarzy. W roku bieżącym roze 
grano rekordową ilość 9 meczów, wygt:- 
wając trzy, remisując dwa i przegrywa- 
tge cztery ze stosunkiem bramek 21:25. 


Pokonaliśmy Belgie 2:0, Węgry 5%, 
Anglię 5:4, przegraliśmy z Austrią 1:5, 
Norwegią 2:3, Jugosl: wią 3:9 i Danią 1:2, 
4 zremisowaliśmy z Łotwą 3:8 i Niemcami 
il Tylko jeden mecz „amianowicie z Niem 
rami, odbył się w kraju. 

Nadto przed Olimpiadą drużyna nasza 
rozegrała siedem meczów sparingowyclh, a 
aranowicie z drużyną angielską Chelscą 


jo dwa z 'Wackerem, Admirą i Phoecu- 
em. 
Ogółem oficjalnych meczów między. 


jaństwowych rozegrano od r. 1921 -- 75 (w 
tym w kraju 38), wygrywając 20 (w kiaja 
*4), remisując 12, (w kraju 7), a przegr:"wa 
ac 36 (w kraju 12). Stosunek bramek 163: 
166, £ 

Ze Szwecją gralismy 9. meczów  (s*oe. 
ramek 17:22), z Węgrami 9 meczów (15: 


DZIAŁ URZĘDOWY 
WRZWFEKAEREKC BPSC TOYO EEE S TŁA 


KIELE Al OKRĘGOWY ZWIĄZEK 
PIŁKI NOŻNEJ CZĘSTOCHUWA. 
AUTONOMICZNY PODOKRĘG ZAGŁĘ. 
BIA DĄBROWSKIEGO w BĘDZINIE. 
Komunikat Nr. 15-K. 


1. Donoszę, że Kiel. OZPN. pismem z 
dnia 23,9 36 r. L 1069/86 podaje. Na pod- 
stawie par. 46 Statutu Kiel. OZPN. zwc- 
laje na dzień 11 października br. Nad. 
zwyczajne Walne Zgromadzenie Kiciec- 
kiego OÓZPN. z następującym porządkiem 
dziennym: 1. Zagajenie 2 Powołanie Ko- 
misji Skrutacyjnej i stwierdzenie listy u- 
prawnionych do głosowania Towarzystw 
; delegatów. 3. Wybór Prezydium Nadzwy 
czajnego Walnego Zgromadzenia 4. Ud_ 
czytanie i zatwierdzenie protokuła z ostat 
niego Nadzwyczajnego Zgromadzema, 3. 
Sprawozdanie Komisarza. 6. Wybór Władz 
Kieleckiego OZPN.. Zarzadu i WG. i P 

Nadzwyczajne Waine zgromadzenie vd 
będzie sie w Gmachu Obrony Ogniska Nie 
podległości nrzy nl Pułaskiego 2 (sala — 
iwietlica), Początek zebrania w pierw. 
szym terminie o godz. 10 rano, w drugim 
ierminie o godz. 10.30 rano 

Ze wzgledu na ważność spraw, ktore 
beda poruszane na zebraniu. prosze o jak 
najlicznieiszy udział klubów  Podokręau 
Zagłebia Dabrowskiego przez swvch dele. 
gatów W razie niemożności wysłania de- 
legata do Czestochowv nroszę o udzeleme 
pełnomoenictw do głosowania klubom, 
które delegatów wvśla 


2. Przypominam klubom, że w sobotę, 
dnia 10 października br. w sali Rady Micj 
skiej m. Dabrowy G. ul. 3 Maja 22 (Ma- 
gistrat) odbędzie się Nadzwyczajne Wai- 
ne Zgromadzenie Podokreegn o godz. 17-2). 


8. Podaje do wiadomości klubom, że w 
dniu dzisiajszymm zosiały przesłane kiu- 
bom klasy A, B, © (oprócz Sosnowca) kar 
ty zgłoszenia do prac WF. nadesłano do 
wypełnienia przez Komendę Powiatu F: 
W. i W, F. w Sosnowcu. Karty zgłosze- 
nia należy wypełnić wg. podanych rubryk 
i przesłać bezpośrednio do Powiatowego 
Komendanta WF. w Sosnowcu, uł. No- 
wa 2 w nieprzekraczalnym terminie do 
dnia 10 pazdziernika br. Kluby, które w 
podanym terminie nie prześlą wypełmo- 
nych druków kart zgłoszeń do prae WF. 
zostaną ukarane grzywnami. 


4. Podaje do wiadomości zmiany adre_ 


"sów: a) ŁKS. Mars Łagisza poczta Bę. 


dzin, skrytka pocztowa 55 WP. Jan Gaj- 
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MECZÓW PIŁKARSKICH. 


9), z Czechosłowacją 8 (8.18), z Jugosla- 
ią 8 (22:25), z Rumunią 7 (16:15), z Ło 
1wa 6 (25:9), Austrią 5 (10:10), Z Niemcami 
(4.6), z Finlandią 4 (13:8), z Belgią 3 ©:) 

Fstonią 3 (6:1), z Turcją 8 (10:ż), zŃcr 
vegią 2 (6:6), z Ameryką 2 (5:6, 4 Danią 
(5:6) z Anglią jeden (5:4). 

Nadto meczów nieoficjalnych i © *1ia 
zowych było 17 (10 w kraju), przyczym wy 
aranych 7, nierozegranych 8, a przegra- 
iych 7. Stosunek bramek 38:29 W statysty 
ce meczów międzypaństwowych tych me 
wów nie uwzględniamy. 

W roku bieżącym czynnych kyło 29 gra 
czy, przy czym. po 8 meczów grali: D stko 
Gcd i Wodarz po siedem: Albański, a- 
iecki, Kotlarczyk II, Piec, po sześć. Szeri: 
ke, Martyna i 'Wasiewicz, pięć — PetereR 
ztery — Matjas, Góra i Cebulak'po dra, 

tószta "po jeddym. Bramki zdobyh W 
voku bieżącym: Wedarz 7, God 6, Peterzk 
, Piec 2, Wostal, Matjas i Szware po Jed 
rej. $ ; pi 

Ogółem w ciągu okresu 1921 — 1936 bra 
ło udział w reprezentacji polskiej 165 gra- 
euy. 


dzik hy KM: Smigty Sosnowiec ul, Okrzei 
34 m: 34 WP. Mista Antoni. 

5. Uzupelniam pkt. 8 Kom. Nr. 3.8 Z 
dnia 29.9 56 r. w ten sposób, że KS. Za- 
głębianka Będzin, zrezygnowała z rozgry 
wek mistrzowskich drużyny juniorów w 
rundzie jesiennej, = ' 

6. Podaję do wiadomości, że Rada Ko- 
niisaryczna stara się o uzyskanie zniżki 
kolejowej na przejazd delegatów do Czę- 
stocŁowy. 
Będzin, dnia 6 października 1936 r. 

Komisarz Podokręgu Zagł. Dąbr. 
Kiel. OZPN. 
(7 A. SEGNO. 


Ciekawe echa 
SKANDALU OLIMPIJSKIEGO. 


Dzienniki amerykańskie donoszą z Li 
my, że powrót reprezentacji olimpijskiej 
Peru zamienił się w olbrzymią manife” a 
ję pizeciwko giośnemu skandalowi z Pe 
vu na Igrzyskach w Berlinie. Na powita- 
nie drużyny zebrał sie tlum w liczbie prze 
szło 100 tysicey, który następnie przeszedł 
wzez miasto, niosąc transparenty z napi- 
ami, atakującymi gwałtownie organiza» 
'orów Olimpiady i Międzynarodową Fe- 
lerację Piłkarską. W- pochodzie niesiono 
*Glogralie prezydenta Międzynarodowej 
Federacji Piłkarskiej Rimela i kapiiana 
„wiązkowego Austrii Hugo Meisla z obel 
zywymi napisami. 

Równocześnie rada ministrów Peru po 
stanowiła dwie szkoły w Limie nazwać 
„Republiką. Kolumkią* i „Republiką Chi- 
le“ na cześć tych dwuch państw, które wy 
stąpiły w Berlinie w obronie Peru. U wej 
ścia do tych szkól wmurowane zostaną ’ 
lice z napisami: „O skandalu berlińskim 
będziemy pamiętali po wieczne czasy". 


X PÓŁ MILIONA DOLARÓW ZA 
MECZ, BOKSERSKI. KakMfornijski Syn- 
Jykat zaproponował mistrzowi Świata w 
uoksie James Braddockowi gwarancję w 
wysokości 509.000 dolarów za rozegranie 22 
tutego na olimnijskim stadionie w Lss 
Angeles meczu bokserskiego z Joe Lou- 
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Nr. 27: 


DE tal 


WAKE KIKA AOKI 
Jeszcze do 15 października możesz uzyskać 


„Dlaczego gotuję elektrycznością?” 


Bliższe informacje w sklepie Elektrowni ul. Dęblińska 1, 


ELEKTROWNIA OKRĘGOWA 
w Zagłębiu Dąbrowskim S$. Ą. 


jedną z cennych nagród, biorąc udział o 
kunkursie p.t. 


EE EKO 


| KINO „ZAGŁĘBIE: | 


DZIŚ WIELKA PREMIERA 
Cały Sosnowiec spotka się na najnowszym filmie swej ulubienicy 


SHIRLEY TEMPE 


„MAŁY BUNTOWNIK" 


Cudowny film tańca, śpiewu i humoru — oklaskiwany przez cały świat 
W. pozostałych rolach: JOHN BOLES, JACH HOLT, BILL ROBINSON i imni. 


tek i żywe zabawki 
UWAGA! Miłośników Shirley Tempie czeka wielką niespodzianka. Z okazji 
wielkiego sukcesu filmu „Mały Buntownik' z Shirley Temple, dyr. kina ogłasza 
WIELKI KONKURS Z NAGRODAMI: ile lat i miesięcy ma Shirley Temple??? 
Za najtrafniejsze odpowiedzi jury przyzna kilkanaście nagród w postaci 0- 
ryginalnych pięknych lalek Shirley Temple i bezpłatnych biletów do kina. Lalki 


wystawione będą w poczekalni kina, 


W konkursie mogą brać udział dzieci do lat 10, które odpowiedzi swoje skła- 
dać muszą na specjalnych kuponach do kasy kina. Kupony wydaje kasa. Ponadto 
każdy kupujący bilet otrzymuje fotografię Shirley Temple. 
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PRZYCHODNIA 


LECZNICZA 


- «horób wenerycznych | skór. „Pomoc” — 
SOSNOWIEC, SIENKIEWICZA 17-a 
Czynna: 11-1 i 5-8 pp., w święta: 11-1 

Wizyta 5 złotych. 


Limuzyna „Erskini” 


budowa 28, 

w dobrym stanie 
okazyjnie do sprzędania, 
z„PRITON%* Sp. z o. o. Katowice, 

Grażyńskiego 87. 


isem. Mecz obliczony na 12 rund, będzie 
mial charakter towarzyski. Suma ta jest 


najwyższa z dotychczas zaproponowa. 
nych za mecz Łokserski. > Organizatorzy 
spodziewają się jednak, że mimo tak wy- 
«ckich kosztów osiągną jeszcze dochód. 


(X PILKA NOŻNA W CZĘSTOCHO: 
WSKIM. Skra (Częstochowa) — Wysoka 
(bńzy) 4:0 (1:0). Mis'rz.,kl. A. Częstochów 
ke & Warta (Zawiercie) śd 1:0). 

Mistrz. kl. B: Błękitni -- Raków 09, 
Makkabi — Admira 10 (0.0). Turysci Il — 
Wiktoria IT 8:3 (1:1). e 

X PORAŻKA PIĘŚCIARZY PKS. Bok 
serzy policyjnego KS, z Sosnowca roze- 
yrali mecz o mistrzostwo B klasy z '*ze 
ieckim KS. w Szopienicach. Mecz wygrali 
ślązacy w stosunku 11:5 pkt. 


Nadprogram: przepiękny kolorowy doda „Midas Król Ziota* 


Początek seansów o godz. 5, 7 i 9-ej. 


DZIŚ REWELACYJNA PREMIERA ! 


Jadwiga Smosarska 


w arcywesołej komedii pt. 


DZIA” 


M BE jw o. pozostałych: CWIKLIŃSKA, ŻADCZYŃSKI, SIELAŃSKI, 


ZNICZ. 


Potzątół seańków 47 godz 5.30 7.30, 9.30. 


 Bandażysta i Ortopedysta 


M. POLACZEK 


z SAMBORA 


będzie wykonywał zamówier ` 
w Sosnowcu, 


hotei Centralny 


w dniach 


6, 7, 8, 9 i 10 paź ziernika 


VYYPOGPSPGW WG WY 
DROBNE OGŁOSZENIA 


[aaeoa] i 
KUPNO I SPRZEDAŻ 
FORSONE LOTKI 


ŻARÓWKI pokejowe Philipsa do nab;cia 
w firmie „Meteor“ Warszawska 6, __ 
SPRZEDAM magiel w dobrym stanie 
bardzo tanio. Parand;zk, Działoszyce. 


ZGUBIONE DOKUMENTY 
EEEE DA TOER 


GAJDA Stanislaw zgubił książkę Kusy 
Chorych, wydaną w Sosnowcu. _______ 
DRÓŻDŻ ANTONI zgubił dwie umowy: 
jedną na kupno gruntu od Karola Droż- 
dża pisaną maszynowo, drugą na prawo 
rozbioru budynku pisaną odręcznie. Pro- 
szę zwrócić Grodziec ul. Słowackiego 18. 
ANTONI Jabłońska zgubił dowód osobi. 
sty, książeczkę wojskową, legitymację tez . 
robocia wydane w Sosnowca, Świadectwa 
firmowe, które umiewaznia się, 


RÓŻNE y 


FOTOGRAFIE 


wiecznotrwało do nagrobków i pomuikow 
potaniały ” ; 


Powiększenia 


dobre — z najgorszych zdjęć amatorskich 
od 40 gr art. wykonuje: „FOLO-LAZAK* 
Sosnowiec, Piłsudskiego 14. 


